
Nr, 44b. Dnia 13 lutego. Środa. DniaT (13) lutego 1884 r.
Prenumerat a:

Rocznie rs. 9. półrocznie rs. 4 
. X' 50, kwartalnie rs. 2 k. 25, mie­
sięcznie kop. 75.

Za dwukrotno odnoszenie do 
domu dopłaca się miesięcznie 
ko o. 5.

PJa prowincji i w Casar- 
Etwie; koszta przesyłki poczto­
wej podane są w nagłówku nu­
meru porannego.

Za granicą (z przesyłką je­
dnorazową) miesięcznie rs. lk. 50.

Oddzielna przedpłata na jedno 
, tylko wydanie Kuriera ani w War­

szawie ani na prowincji przyjmo­
waną być nie może.

Nuttier pojedynczy kop. 5.

uroczyste wychodzi tylko rano, w poniedziałki i dnie poświąteczne tylko wieczorem.
Wychodzi i rozsyła sie dwa razy dziennie na Warszawę i na prowincję. W niedziele i święta

~ ROK SZEŚĆDZIESIĄTY CZWARTY.
Ogłoszenia i prenumeratę przyjmuje kantor Kurjera Warszawskiego codziennie od godz. 8-ej rano do 8-ej 

wieczorem, W niedziele i święta od godz. 10-tej rano do i-ej w południe.

Ogłoszenia
Reklamy: za jeden wiersz 

pierwszy raz. 25 kop., każdy na- 
stę: ny raz 20 kop.

Blnlrrologja: za jeden wiersi 
15 kop.

Zwyczajne ogłoszenia: za je­
den wiersz petitowy pierwszy raz 
10 k., każdy następny raz. 8. k.

Małe ogłoszenia: za jeden w-y- 
raz pierwszy raz 2 kop., każdy 
następny raz l>/3 kop.

Przewodnik adresowy: za 
1 wiersz rocznie rs. 30. Ogłosze­
nia do „Przewodnika^ przyjmuje 
wyłącznie Biuro Ogłoszeń Rajcfi- 
mana i Frendlera, ulica Senator­
ska nr 18.

— Na dzień jutrzejszy przypada w kościele N. 
Marji Fanny na Nowem Mieście solenne nabożeń­
stwo z zupełnym odpustem, z wystawieniem Naj­
świętszego Sakramentu, kazaniami i procesjami, a 
to na cześć św. Walentego, kapłana i męczennika; 
sumę poprzedzą dwie wotywy.

Z tego też tytułu w kościele Narodzenia N. Marji 
Panny na Lesznie odprawioną będzie jutro, o go- 

. dżinie 9-tej zrana, msza święta, z wystawieniem 
w trumience srebrnej relikwij św. i podaniem tych­
że do uczczenia wiernym.

Uroczystość odpustowa ku czci św. Walentego 
odłożoną została w kościele św. Ducha (po-pauliń- 
skim) na nadchodzącą niedzielę.

— Jutro w kościele archikatedralnym św. Jana i 
św. Kazimierza (panien sakramentek) zwykle, 
czwartkowe nabożeństwo, na cześć Najświętszego 
Sakramentu.

Przegląd polityczny.
Stało sie zatem to, czego najłagodniejsi krytycy 

centralistycznego rozumu stanu nie spodziewali się 
po liberalnej opozycji w wiedeńskiej radzie pań­
stwa. Centraliści mają wszelkie prawo do nienawi­
dzenia lir. Taafego, który zgniótł ich system i odsu­
nął o.l władzy, ale w chwili, gdy tenże hr. Taafe 
występuje w obronie porządku państwowego prze­
ciw osobom, które z systemami politycznemi nie ma­
jąc żadnych najwątlejszych ogniw, walczą wyłą­
cznie przeciw prawu i porządkowi, zagrażając bez­
pieczeństwu życia i mienia—w takiej chwili wszel­
kie polityczne niesnaski i zawiści powinny były u- 
nńlknąć, a cały parlament, jako przedstawiciel rze­
czywistych a nie urojonych praw ludu, jednomyślnie 
napiętnować ducha anarcbji, solidaryzując się z po­
stanowieniami rządu. Tak przypuszczano ogólnie. 
Wynik tymczasem obrad komisji ad hoc wybranej 
przez izbę deputowanych, które zajęły pięć posie­
dzeń i ukończyły się w dniu 10-ym b. m., okazał, że 
rozum stanu zarówno bywa trudnym do zdobycia 
skarbem dla politycznych stronnictw,jak nieuprzedzo- 
ne ocenienie sytuacji.

Ta sytuacja jest niezaprzeczenie groźniejszą dla 
centralistów, a mianowicie dla reprezentowanych 
przez nich okręgów wyborczych. Gdzież to bowiem 
nczwielmoźniła się agitacja socjalno-anarchiczna?

Wiedniu i jego okolicach, w Styrji i Czechach; 
Epokój panuje natomiast w Galicji i innych prowin- 
cjach słowiańskich Austrji. I oto posłowie wiedeń­

scy i dolno-austrjaccy, niemcy czescy i styryjscy 
stanowią właśnie ową falangę, która postanowiła 
solidarnie głosować przeciw uznaniu rozporządzeń 
miuisterjalnych z dnia30-go z. m. o stanie wyjątko­
wym. Poświęca ona bezpieczeństwo dla nienawiści 
politycznej!

Wynik obrad komisji, której hrabia Taafe, dyre­
ktor policji p. v. Krticzka i kilku fachowych hot- 
rathów przedłożyło wyczerpujące dokumenta, zdol­
no przekonać o rozmiarach i dążeniach ruchu anar­
chicznego, był następujący. Komisja podzieliła się 
na większość i mniejszość. Co do pierwszego rozpo­
rządzenia ministerjalnego, które zawiesza czasowo 
niektóre rękojmie swobód obywatelskich, większość 
komisji powzięła następującą uchwalę:

„Zważywszy, że skonstatowane zostały rzeczywi­
ście agitacje zagrażające publicznemu bezpieczeń­
stwu i nacechowane charakterem zbrodni stanu;

„zważywszy, iż rząd w rozporządzeniu swojem 
trzymał się najściślej w granicach ustawy;

„zważywszy nakoniec, że izba deputowanych 
przyjęła do wiadomości oświadczenie rządu, iż 
z praw przyznanych mu celem stłumienia wichrzeń 
anarchicznych wyłącznie w tym zakresie będzie ko­
rzystał i zniesie wiadome rozporządzenie z chwilą, 
gdy ustanie przyczyna, która je wywołała,

„uznaje się rozporządzenie z dnia 30-go stycznia 
r. b. za usprawiedliwione.”

Mniejszość komisji uznaje natomiast w krótkiej i 
nieumoty wowanej rezolucji rzeczone rozporządzenie 
z dnia 30 z. m., zawieszające artykuły 8, 9, 10, 12 i 
13 ustawy zasadniczej o ogólnych prawach obywa­
teli z dnia 21-go grudnia r. 1867-go —- za nieuspra­
wiedliwione.

Wniosek większości komisji przyjętym został w 
tejże 13 glosami przeciw 9r wniosek mniejszości 
odrzucony 14 głosami przeciw 8. Dr Kopp zapo­
wiedział imieniem tejże mniejszości, iż z wnio­
skiem swoim wystąpi ona przed plenum rady pań­
stwa.

Drugie rozporządzenie ministerjalne z tejże samej 
daty, zawieszające do dnia 31 grudnia r. b. w okrę­
gach sądowych Wiednia i Korneuburga działalność 
sądów przysięgłych, doznało tegoż samego losu. 
Większość zatwierdziła takowe 12 głosami przeciw 
7, mniejszość centralistyczna odmówiła zatwierdze­
nia. Wniosek tej ostatniej upadł wprawdzie w ko­
misji 12 głosami przeciw 7, ale zostanie on także 
wniesionym do pełnej izby. Rozprawy w tejże od­
będą się, jak wiadomo, w piątek; sprawozdawcą

prawicy będzie deputowany Tonkli. Rozpra 
wy będą burzliwe, wpływ ich na ludność demo 
raliznjący, przyjęcie wniosków większości prawic 
pewne, w każdym razie różnica głosów będzie nie 
znaczną, podczas gdy zagrożona sytuacja społeczni 
wymagała jednomyślności.

Jeżeli potwierdzi się wiadomość o wybuchu po 
wstania kreteńskiego, natenczas W. Porta, która de­
cydowała się już do obrony zwierzchniczych praw 
sultańskich w Sudanie, uczuje się znowu na dłuższy 
czas skrępowaną, a przy bezsilności jej wątpić pra­
wie należy, czy powiedzie się stłumić ruch bunto­
wniczy na wyspie.

W Turcji żyje trzy miljony greków; nie wątpić, 
że hasło dane na Krecie obudzi echo w górach Rho- 
dopy. Komitety panhelleńskie oddawna pracowały 
nad wyzyskaniem sposobności nadarzającej się do 
podniesienia oręża. Sposobności dostarczył spór*W/ 
Porty z patrjarchą ekumenicznym. Może nie w po­
rę wybrała się W. Porta z ukróceniem samorządu 
kościoła greckiego i pozbawieniem patrjarchy wla- 
dzy sądowniczej w sprawach familijnych i małżeń­
skich, tudzież prawa zarządu szkołami greckiemi. 
Wprawdzie rokowania o cofnięcie dymisji msgr 
Joachima trwają bez przerwy, a nawet ambasador 
rosyjski, p. Nelidow, wystąpił w roli rozjemcy, ale, 
różnice tak są dotąd zasadnicze, że msgr. Joachim, 
który chwilowo powrócił już byl do pałacu patrjar- 
cbatu greckiego, znowu go opuścił i uważa się nadal 
za osobę prywatną.

Dzięki temu ludność chrześcijańska w Turcji u- 
żywa nieponętuych dobrodziejstw interdyktu, a 
współziomkowie jej w Atenach utwierdzają w opo­
rze członków fanaru stambulskiego. Dziś już, skoro 
pochodnia buntu zapłonęła nad grecką wyspą, na­
wet ustępstwa, uczynione patriarsze i synodowi, nie 
zdołają zapewne stłumić wrzących namiętności. 
Wprawdzie W. Porta na pierwszą wiadomość o wy­
buchu powstańców zarządziła wysłanie w pomoc 
gubernatorowi wyspy Fotiadesowi baszy 5,000 lu­
dzi, ale przypuszczamy, że zarządzenie to istnieje 
dotąd na papierze. O ile znamy niedołężną organi­
zację wojenną Turcji, mamy prawo przypuszczać, 
że parę, tygodni przeminie, zanim pierwsze bataljo- 
ny posiłków tureckich wylądują w portach kreteń- 
skieb. A wtedy rola ich będzie już bardzo utrudnio­
ną. Dzieje ostatniego powstania kreteńskiego są 
w żywej pamięci wszystkich; Turcja była zaś wów­
czas jeszcze bez porównania silniejszą—była mocar­
stwem... Br. Z.

Henryk.
Wprost z wagonu.„0 własnej sile“.

Z odgrywanej obecnie z powodzeniem komedji 
F- Adolfa Święcickiego „O własnej sile” podajemy 

scenę pomiędzy p. Marczcllówną (Wandą) a p. 
Kotarbińskim (Henrykiem).

Scena odznacza się niepomiernemi poctycznemi 
baletami, a odegrana pięknie przez artystów, budzi 
w "’idzach głębokie wrażenie.

Henryk, dowiedziawszy się, że rodzice Wandy są 
Rujnowani, przybywa umyślnie z dalekich stron, aże- 

•Y ofiarowaniem swojej ręki wydżwignąć ją i rodzi- 
Cu^Jej z zagrażającego im ubóstwa a może nędzy.

? wanda, pomimo tego, iż kocha czule Henryka, 
odmawia jednak tej pomocy, pragnąc siebie i swo- 
lc-i dźwignąć... o własnej sile.

Kesztę słowa poety wypowiedzą.
Winniśmy dodać, że wyjątek ten był już druko­

wany w Bibljotece warszawskiej, ale tak piękny u-
•p powtórzyć nie zawadzi, zwłaszcza, iż stosunko- Y° niewielka tylko liczba czytelników mogła ko- 
stać z publikowania tego ustępu.

SCENA 11-ta.
WANDA i HENRYK.

. „ „ Wanda.
Cu? H-nryk? To 6en chybaL

li nrylj (okrywając Jej rgee pocałunkami).
Wando!

Wanda. 1 

Wanda.
Z radości drżę cala.

N:gdym twej obecności bardziej nie żądała!
(Przypominając sobie słowa Brygidy))

Więc to plotki, wszak prawdo, baśnie, gadaniny? 
Siądźże tu, mów a prędzej, wszystko, mój jedyny! (siada).

Henryk (siadając).
O jakich mówisz plotkach?

Wanda (Jakby wstydząc s'g słów swoich).
E! to żart, nic więcej.

Ach! opowiedz pan dzieje tych kilku miesięcy 
Utęsknienia...

Henryk
Gzy za mną?

Wanda- » -
I pytasz pan o to? 

Henryk.
O! dzięki za te słowa!

Wanda.
Więc mów pan.

Henryk.
Z ochotą. 

Wanda.
Ale naprzód opowiedz pan jak to się stało,
Żeś przyjechał. Zagadką to dla mnie niemałą.
Boś pisał, że cię jeszcze podróż na wschód czeka, 
Żeś miał dotrzeć do pierwszej kolebki człowieka 
I w krainach, gdzie ryczą lwy i palma kwitnie, 
Swe studja orjentalno wzbogacać zaszczytnie.

Henryk (patrząc w ziemię).
Tak, Wando, lecz pierwotne zmieniłem zamiary. 
Bo już dziś nj“ sądzono mi pić z dawnej czary.

-4 ' ’ - Wanda.z " ■ t - , • 

Henryk. J
Trud wielki, straszny... i nad siły,

A («.uyść...
Wanda (smutno). 

Więc się twnie plany odmieniły.
Henryk.

Przejrzałem
Wanda.

Z tak prędł-.c?
Henryk.
Lepiej, że dość wcześutb
Wanda.

Ależ twoja wytrwałość?
Henryk.

Złamana boleśnie.
Wanda.

Henryku, ja twym słowom uwierzeń nie mogę.
Przed tygodniem kreśliłeś celów swoich drogę 
W tym liście, który jeszcze tu na sercu noszę.
Możeś chory? zgnębiony?

Henryk.
Wszystkiego potroszę.

Czy mój powrót cię martwi?
Wanda.

Ach! duszę mą rani. 
Henryk (z goryczą).

To szczerość! Więc jam gość już niemiły dla pani?
Wanda.

Broń Boże! tylko serce, ach! szepcze mi o tem, 
Że się coś tajemnego wiąże z twym powrotem.
Powiedz prawdę, zaklinam cię na przyszłość naszą!

Henryk.
I owszem, skoro płonne obawy cię straszą.
Kiedy zamiar wyjazdu ziodził się w mej głowie, 
Toć. wówczas, myśmy, droga, nie byli po słowie.
O! jam się wzajemności nie domyślał jeszcze!
Lecz gdy słodkie twych wyznań przejęły mnie dreszoie. 
Gdy słowo .,ko<;ham“ troskę rozwiało ponurą,



Nie rozumiem.

— Komunikowane.—W nrze 22-im pisma Kur jer1 
warszawski i w nrze 19-ym pisma Wiek umieszczono 
niedokładne szczegóły o napadzie w nocy z d. 8-go na 
9-ty b. m, na dom kolonisty Nikołaja Kraśnickiego we 
wsi Mało Lipie, w powiecie grójeckim, przyczcm spraw­
cy napadu mieli jakoby strzelać i napad miał charakter 
rabunku. Wskutek tego podajo sio do wiadomości, ii 
we wsi wspomnianej rzeczywiście niewiadomi złoczyńcy' 
skradli koloniście Mikołajowi Kraśnickiemu parę koni 3 
uprzężą i wozem, a nadto trzy krowy i bieliznę, warto­
ści ogólnej 390 rs. przy wyłamaniu dwóch zamków u- 
drzwi obory i spichrza, nie było jednak przytem żadne­
go rabunku i nikt nie został raniony, tembardzioj. że 
złoczyńców nikt nie widział. Cało to zajście miało cha­
rakter kradzieży, która obecnie już została wykrytą.

Henryk.
Nic nie stracę, o! wierz mi!

Wanda.
Nie, Henryku drogi!,..

Ja mam tobie, najmilszy, być kulą u nogi
I wstrętnym egoizmem orio łamać skrzydła?!
Nie, nigdy!... Ach, jn samabym sobie obrzydła. 
Druzgocząc przyszłość twoją rękami własnemg 
Zwichnąć cele takiego syna” biednej ziemi, 
To zbrodnia!...

Henryk
Toż ja będę pracował przy tobie.

Wanda.
Będziesz płakał zbolały, na pragnień swych groble 
Że wydarłam ci z życia czas n'eodzyskany.

(Po chwili z rezygnacją.)
Ą więc między indyjskie pośpieszaj kapłany, 
Żeby wrócić wnet z nimbem tryumfu u czoła. 
Na szczytne stanowisko wiedzy apostoła.

Henryk.
Ależ, 'Wando, przez Boga,'porzuć te skrupuły! 
Mogęż jechać? Acli! mnieby tam życie zatruły 
Obawy, żo nie wytrwasz tak bez bratniej tarczy; 
Ża dc pracy mozolnej sił tobie nia starczy.
Czyż utrzymać rodzinę sama jesteś w stanie? 

Wanda (z goryczą).
Więc na marne iść musi moje wychowanie? 
Wiec teorie twa tylko czczym wyrazem były? 
Kobieta liczyć nie ma. nic m własne siły. 
Lecz bezsilna, jak powój, tulić się przy dębie?

Henryk.
Bynajmniej, sceptycyzmem twej wiary nie ziębię; 
Ależ siły na czarną zachowaj godzinę,

Wanda (z silą).
Dzięki tobie, mói mistrzu, di Pan Bóg nie zginę. 

Henryk (rozpromieniony).
Nie zginie—kto ma wolę jak ty. epokową!...
Lecz nie wyjdę ztąd, póki przysięgi twej slow* 
Nia uzbroi mnie w pewność, że gdybyś na cbwiif

Książę 8wo Cynrerie walczy przeciw przemocy tw-* 1 
ków. Zmuszony ustępować krok po kroku, trzyma si? 
jeszcze tylko w przyrodzonej twierdzy czarnogórskiej-* 
Stolicą jego jest zameczek Zabijak.

Oglądając się za pomocą i stosunkami, stara on się 
dla rycerskiego syna swojego, Gjuraj, o rękę córki doży 
weneckiego. Wenecja przyjmuje i zamierza pomódz ze- 
tajczykom.

Gjuraj jednak zachorował, piękność jego ulega oszpe* 
cenin, wskutek czego zamiast niego udaje się do Wene­
cji jego brat Stanica, lecz pod nazwą Gjuraja...

Niestety! Podstęp wydaje się, co też powoduje dzi­
ką dotuowa wojnę, Stanica nie dice ustąpić pięknej na­
rzeczonej, musi jednak uciekać... Dysząc zemstą, udaj® 
się do turków, przechodzi na ich wiarę, odznacza się ja­
ko wojownik, zostaje zięciem sułtana, wreszcie wielki® 
wezyrem Albanji w Skudarze, a zadaniem poruczone® 
mu jest zhołdowanie Zety...

Podstawa tej bajki, opiewanej w balladach, jest hi­
storyczną. W dramacie, którego tytuł z osnową wcale 
się nie zgadza—są pewne zmiany. Stanica kocha Marę» 
córkę wojewody Deana, najwierniejszego druha księcia. 
Staje on obozem w dolinie Zety i wzywa do siebie Marę- 
Ta przekonawszy się, iż Stanica stał się zdrajcą, chociai 
go kodia, odrzuca jego miłość. Toczy się walka na 
słowa i broń... Dean pada, Mara odbiera sobie życie, a 
Stanica ucieka do Skudaru.

Akcja sztuki żywa, ton podniosły i ognisty, całość 
jest wcieleniem pierwotnego, ludowego idealizmu. Wia­
ra, ojczyzna, braterstwo, nienawiść wiekowego wroga» 
oto rzeczy, które górali zachwycają. Oczywiście sporo, 
tu też sytuacyj i djalogów, które odnoszą się jakby 
wprost do dzisiejszych stosunków...

Ma też „Carowa bałkańska" więcej djalogów, opowia­
dań, deklamacji lirycznej, aniżeli akcji. Dla widza eu­
ropejskiego byłoby to może nużącem. Lud pierwotny, 
krzepi się tern jak najcudowniejszym kordjałem.

Książę napisał był zrazu poemat heroiczny, krótki, 
balladowy; potem opracował go obszerniej jako epos, 
wreszcie przerobił na dramat w pięciu odsłonach.

Ztąd—według naszej estetycznej skali—pełno wad W 
budowie, ale wad więcej zewnętrznych. Z niejakiem ob­
robieniem scenicznem dramat ten miałby powodzenie. 
W Cetynji jest on świętem, uroczystością. W jednej o- 
sobie czci tutaj tłum księcia i księdza, t. j. kapłana, wie­
szcza, poeto.

Sądzę, iż będę mógł przesłać wam wkrótee wyjątki 
z tego utworu.

ICva pożyczkowa przemysłowców warszawskich 
składa obecnie sprawozdanie rachunkowe za 14-ty 
rok swojego istnienia.

Rok ten, nie wyróżniający się zbytnio od poprze­
dnich, nie nasuwa też nowych uwag o działalności 
stowarzyszenia.

Przejdźmy więc tylko główne pozycje sprawo- 
zd nia.

Liczba uczestników kasy wynosiła w końcu roku 
1883 go 5 323, t. j. o 45-iu mniej, niż w roku po­
przedzającym.

Mi rdzy innymi do stowarzyszenia należy 593 cze­
ladników różnych rzemiosł, 581 utrzymujących 
szwalnie, 479 kupców i handlujących, 462 szewców 
i kamast-ników, 256 robotników fabrycznych, 201 
i '.uczyci. li i nauczycielek, 200 subiektów handle- 
vyeii, 186 właścicieli sklepików z wiktuałami, 178 
stolarzy, 152 właścicieli różnych fabryk, 135 ślusa­
rzy, 126 krawców, 117 zegarmistrzów, 117 doroż­
karzy, utrzymujących furmanki i wynajmujących 
powozy, 103 utrzymujących magazyny mód itd.

Powyższy wykaz jest najlepszą charakterystyką 
kasy, jako stowarzyszenia drobnych przemysłow­
ców naszego miasta.

Drugim rysem charakteryzującym operacje ka­
sy jest znowu wykaz pożyczek podług wysokości 
sum.

Otóż w roku sprawozdawczym kasa udzieliła 
3748 pożyczek w sumie od 100—200 rs., 3210 po­
życzek od 200—500 rs., 1359 poż. od 50—100 rs., 
510 poż. od 500—600 rs., 426 poż. od 1000—2000 
rs., 425 poż. od 5—25 rs., 398 poż. 800—1000 rs., 
381 poż. 25—50 rs., 272 poż. 600—800 rs, 128 poż. 
2—3000 rs., 69 pożyczek w sumie wyższej od 4000 
rs., i 51 poż. w sumie 3—7000 rs. Tak więc około 
9000 pożyczek nie przechodziło sumy rs. 500. W ogó­
le zaś w roku sprawozdawczym kasa udzieliła 10,977 
pożyczek na sumę rs. 4,324,682 kop. 51, t. j. o 
185,616 rs. 15 kop. więcej niż w r. 1882-im.

Sprawozdanie zeszłoroczne, zarówno jak i bilans 
z r. 1882-go, zaznacza, iż pomimo przezorności w u- 
dzielaniu kredytu, stowarzyszenie poniosło dotkli­
we straty, wynikłe przez niewypłacalność niektó­
rych przemysłowców. W r. 1882-im straty te spo­
wodowały zmniejszenie funduszu zarezerwowanego 
z 16,741 rs. do 4,090, w r. 1883 im zaś—prawie do 
reszty wyczerpały ten fundusz. Skutkiem tego też 
komitet słusznie proponuje przy podziale zysków 
roku zeszłego wyznaczenie stosunkowo bardzo zna­
cznej sumy na pokrycie ewentualnych niedoborów, 
jakie w dalszym ciągu wydarzać się mogą.

Z innych pozycyj wypada tu wspomnieć jeszcze 
o następujących.

IIcść wkładów czyli udziałów, należących do 
5,323-ch stowarzyszonych, wynosiła rs. 338,153, ka­
pitał żelazny kasy powiększył się z rs. 106,419 kop. 
32 w r. 1882-im do rs. 119,240 kop. 23 w końcu ro­
ku sprawozdawczego, kapitały na lokacji dosięgły 
cyfry rs. 1,075.382, na rachunku przekazowym po­
zostało w dniu 31-ym grudnia r. z. 155,635 rs. i fun­
dusz zarezerwowany spadł do sumy rs. 589 k. 86, 
zyski do rozdziału wyniosły rs. 46,355 kop. 91.

Wreszcie fundusz przezorności i pomocy dla u­

rzędników i oficjalistów, pracujących w kasie prze­
mysłowców, doszedł już sumy 18,918 rs. 34 kop., w 
której mieści się 9,453*/., rs. z własnych wniosków 
urzędników i 9,464 rs. 84 kop. z należności wypła­
canych przez zarząd kasy.

Na zakończenie dodajmy jeszcze, iż na dzisiejsze 
zebranie reprezentantów zarząd stowarzyszenia wy­
gotował 8 wniosków, z których dwa na większą za­
sługują uwagę, mianowicie wniosek drugi w przed­
miocie podziału zysków i wniosek piąty w sprawie 
zapomogi dła Towarzystwa dobroczynności.

Co się tyczy pierwszego, to zarząd proponuje po­
dział zysku, obliczonego w sumie rs. 46,355 k. 91, 
w sposób następujący: rs. 27,460 k. 98 na dywiden­
dę dla uczestników kasy w stosunku 9% od wkła­
dów, mających prawo do dywidendy, rs. 3,225 k. 70 
na dodatkowe wynagrodzenie dla urzędników, oraz 
na zasiłek dla funduszu przezorności i pomocy ofi­
cjalistów, rs. 13,000 na fundusz zarezerwowany, ce­
lem pokrycia strat przypuszczalnych, rs. 590 na 
zwrot zaliczenia, udzielonego urzędnikom i służbie 
z powodu drożyzny, oraz rs. 2,079 k, 25 na kapitał 
zasobowy.

Projektowany w r. b. podział zysków tem się ró­
żni od zeszłorocznego, iż obejmuje wyższą sumę na 
fundusz zarezerwowany, a mniejszą na kapitał zaso­
bowy. W r. 1882 im wyznaczono na pierwszy rs. 
7,000, na drugi zaś rs. 6,114 k. 68. Dywidenda u- 
trzymała się w dawnej wysokości.

Drugi wniosek przedstawia do decyzji zebrania 
odezwę Towarzystwa dobroczynności o wyznacze­
nie mu jednorazowej zapomogi z funduszów stowa­
rzyszenia. Towarzystwo dobroczynności przechodzi 
obecnie krytyczną chwilę braku funduszów, dla za­
żegnania więc smutnych z tego powodu następstw 
postanowiło odezwać się do ofiarności ogółu i in- 
stytucyj finansowych. W liczbie ostatnich Towa­
rzystwo kredytowe m. Warszawy pierwsze roztrzą­
sało taką odezwę Towarzystwa dobroczynności i jak 
było do przewidzenia, odpowiedziało nań przychyl­
nie ofiarą 1,000 rs.

Nie wątpimy, iż kasa przemysłowców również nie 
będzie obojętna na losy naszej filantropijnej insty­
tucji. K, W-

A przyszłość?
Henryk.

Tyś jej treścią, szczęściem i koroną:
W anda.

Nie! z męczeństwem graniczy ta. ofiara łzawa; 
Korzyć się przed nia—muszę; przyiąć—nie mam prawu. 
Od tego egoizmu niech mnie Bóg uchowa!

Henryk.
Ale cóż ja poświęcam? 

Wanda. 
Niech mówią twe słowa.

(Wyjąwszy list z za gorsu.) 
„Orjentalnyeh prac niwa pustką u nas leży. 
Tej katedry brak dotąd—z krzywdą dla młodzieży; 
By szkołę orientalną tam u nas wytworzyć. 
Tonę w pracy. Ach! gdyby owoców jej dożyć! 
Muszę wytrwać do końca w przedsięwzięciu swojem. 
Już lat dziesięć te stiuija zdobywam przebojem. 
Niedługo! Tu korzystam, lecz już nie tak wiele. 
Na wschodzie kres mych studiów! Kto ma takie eele, 
Musi wiedzę jak napój czerpać wprost z krynicy." 
(Po chwili, patrząc na Henryka, którego twarz zdzadza silne 

przygnębienie.)
0! cześć wam, wy szlachetni ducha zapaśnicy!

Wiem wszystko i dlatego jestem obok ciebie. 
Stało się zadość serca mojego potrzebie, 
Lecz ofiar nie upatruj, Wando, w mym powrocie. 
Przyjeżdżam, bo nie mogłem oprzeć się...

Wanda (podchwytując z lolesną ironją).
Tęsknocie? 

Henryk.
Obowiązkom najświętszym, jakie los nam daje. 
Móglżebym sam dalekie zamieszkiwać kraje 
I spokojny swym studjom poświęcać się. jeszcze, 
Gdyby mi pierś przeczucia targały złowieszcze 
Żem cię zabit, skazując na walk srogich życie. 
A dziś los mnie, przysięgam, nagradza sowicie, 
Zbliżając w taki sposób chwilę upragnioną.

Wanda.

Już wtedy myśl wyjazdu była mi torturą. 
Złamawszy gorączkowo tę boleść tajemną, 
Wyjechałem; niestety—i „kocham" wraz ze mną. 
Grób mi odtąd przezierał z wnętrza każdej księgi. 
Myśl, karlejąc, traciła szersze widnokręgi 
W tyeh więzach, co stanowią śmierć już za żywota.

Wanda.
Jakież miano tych więzów-, Henryku?

Henryk.
Tęsknota?

Zamiast marnieć, tą jedną gorączką trawiony, 
Wołałem n:i ojczyste powrócić*zagony.
I oto jam przy tobie—nic nas nie rozdzieli (biorącjejrękęj. 
Będziem odtąd żyć razem... spokojni, weseli.
Skrócimy termin ślubu naszego daleki, 
Jeszcze miesiąc—a moją zostaniesz na wieki.

(Widząc Izy w oczach Wandy.)
Łzy w oczach twoich, Wando i boleść na twarzy? 

Wanda (ze Izami w glosie).
Henryku! tyś z ofiarą przyszedł dla nędzarzy!

Henryk.

Wanda.
Dość. Kłamstwo nie przyda się na nie. 

O! ty mój obłudniku szlachetny bez granic!... 
Ha! wyznaj... napisano ci o naszej biedzie.
Pan Henryk list odobrat i do Wandy jodzie, 
Grzebiąc z żalem eel wzniosły, który miał przed sobą. 
Przyjechał, by się naszą podzielić żałobą (z ekstazą). 
Jeśli prawda, jak głoszą prcwansalów dzieje, 
Że miłość albo kona, albo potężnieje,
Ti dziś wulkan mam w każdej uczucia iskierce. 
Wyzwałeś mnie, Henryku, w szczytny bój na serce, 
A więc stając do walki z bronią równej miary. 
Pucisk ofiar twych tarczą odbijam ot ary.

Henryk.
JSie się twego, najmilsza, wzroku nie ustrzeże: 
ttdgadł aś—to i lepiej—pomówimy szezerzco

„Carowa bałkańska”.
Cetinja duia 6-go lutego r. 1884-go.

Czy wiecie,iż książę Mikołaj czarnogórski jest w praw- 
dziwem znaczeniu tego wyrazu „bardem słowiańskim“?

Książę tworzy liczne pieśni, ballady, romanse, które 
dostają się następnie pomiędzy lud, podawane z ust do 
ust...

Obecnie sięgnął książę wyżej. Oto napisał on dra­
mat, który nawet przed kilkunastoma dniami był tutaj 
na zaimprowizowanym teatrze w konaku książęcym, 
przez górali i góralki (kształcone za granicą), przedsta­
wiony dwukrotnie. Publiczność, t. j. Jud czarnogórski, 
słuchała z entuzjazmem utworu swojego władcy, za­
chwycała się i wołała „żiwio“ tak głośno, iż aż dudnia- 
ło w okolicznych skałach!

Osnowa dramatu wiąże się z balladami ludowemi po- 
łudniowo-serbskiej ludności; jest to jeden epizod z dzie­
jów księstwaZeta, dzisiejszej Czarnogóry .

Rzecz odbywa się w dolinie jeziora Skudarskiego w 
drugiej połowie XV-go wieku.
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WIADOMOŚCI BIEŻĄCE.
= Ministerjum skarbu poleciło wygotować na 

Potrzeby r. b. 25 milj. marek stemplowych, 52 milj. 
banderol tytoniowych, 675,000 arkuszy papieru 
stemplowego, w tej liczbie 200,000 dla Królestwa, 
” milj. kwitów, 100,000 blankietów paszportowych, 
50,000 paszportów zagranicznych i 50,000 kwitów 
zastawniczych na akcyzę od wódki; koszta wyrobu 
Wszystkich papierów wspomnianych mają wynieść 

500,000.
= Do budowy kolei iwangrodzko-dąbrowskiej 

przybyć ma w przyszłym miesiącu nowy robotnik 
2 gnbernij północno-zachodnich oraz białoruskich, 
celem dokończenia robót ziemnych. Roboty, dzięki 
zimie lekkiej, zaczynają się o miesiąc wcześniej. 
Przyśpieszy to prawdopodobnie otwarcie ruchu na 
Dowej drodze.

t = Stosunki handlowe Warszawy z Gdańskiem, 
cierpiące bardzo z powodu braku taniej, pewnej i re­
gularnej komunikacji wodnej, zaczynają na siebie 
zwracać uwagę handlowych kół Gdańska. Przewóz 
ładunków berlinkami jest tak powolnym i tak mało 
przedstawia gwarancji dostawienia towaru na ter­
min, iż w rachubę niezawsze branym być może. 
Jak się obecnie dowiadujemy7, dom handlowy Icka 
w Gdańsku za parę tygodni zacznie wysyłać perio­
dycznie do Warszawy statek parowy holownik,, bu­
dową swoją zastosowany do przeważnie niskiego 
stanu wody w Wiśle. Aczkolwiek niewielki, zawsze 
to przecie krok na drodze ku lepszemu, szkoda tyl­
ko, iż i w tym razie pomysł i inicjatywa wychodzą 
Znowu nie z naszej strony...

= Podobno projekt przeniesienia targowiska koń­
skiego na plac położony na końcu Leszna, w pobliżu 
rogatek wolskich, został poważnie podjęty i jeszcze 
> r. b. wprowadzonym będzie w wykonanie. Prze­
niesienie targu ma głównie na celu polepszenie jego 
Warunków, mianowicie: uzyskanie odpowiedniego 
(terenu, wygodnego dla postoju i próby koni, urzą­
dzenie stacji weterynaryjno-policyjnej do sprawdza­
nia świadectw koni przyprowadzonych ze wsi, oraz 
oceny ich zdrowia. Przy targowisku odpowiednio 
Jrządzonem znajdować się będą szopy do wynaję­
cia dla postoju, oraz sklepy z uprzężą i furażem.
' = W ciągu r. b. ustawione zostaną w następują­
cych punktach nowe barjery i ogrodzenia: na ulicy 
Górnej i Solcu od strony Wisły, na ulicy Wolność 
°d strony rowów i na placu Broni, na ulicy Namies­
tnikowskiej (na Pradze) wzdłuż targu końskiego o- 
raz na drogach położonych na stokach zjazdu, wio­
dących ku Bugajowi i Wiśle.
, = Z dniem jutrzejszym upływa ostateczny ter­
min poboru pierwszej raty podatku szacunkowego i 
kwaterunkowego, oraz procentów i opłat amortyza­
cyjnych od pożyczek budowlanych. Zalegający w 
Uiszczeniu podatków ulegną egzekucji. Za opóźnie­
nie w opłacie rat pożyczek budowlanych ściągany 
będzie procent 3%.

= P. oberpolicmajster polecił w ostatnim swoim 
Rozkazie służbie policyjnej dopilnowanie, iżby przed 
Rozpoczęciem i po ukończeniu widowisk w obu tea­
trach, wszystkie powozy i dorożki zatrzymywały

Straciła ufność w skutek walk o własnej sile. 
Natychmiast do powrotu zawezwiesz Henryka

Wanda.
Przysięgam!

Henryk (całując jej ręfcę).
O! mój skarbie!

(Słychać za sceną nadtwyczaf rzewne dźwięki fortepianu, trwa- 
Iłce do zapadnięcia kurtyny. Henryk i Wanda słuchają przez 

chwilę z widocznem wrażeniem.)
Co to za muzyka?

(Wanda przerażona silnie wybucha tlvmionem łkaniem.) 
Wandziu moja, co tobie?

Wanda (usiłując zapanować nad wzruszeniem.) 
Nic., nie... ukochany.

Zdało mi się, że jękły nad trumną organy.
Henryk.

Nie rozumiem.
Wanda.

Marylki to jest hymn grobowy.
Biedne dziecko! Od straszne! z Alfredem rozmowr 
Zaniemogła śmiertelnie; dziś już trochę lepiej, 
Ale nie jej nie wzrusza, nie bawi, nie krzepi. 
A skoro serce bardziej krwawić się zaczyna, 
Zrywa.się... gorączkowo biegnie do pianina
*, Sra jakąś melodję łzami przesiąkniętą. (Z przerażeniem) 
ta muzyka, to straszne dziś dla mnie memento.

J . Henryk.z»ąd ta myśl?
Wanda (z głęboką boleścią pod wpływem dręczącego ją 

przeczucia).
* Gdyby taki zawód serca... Boże! 

,ń 7 " dwa'la’ta... i ja kiedyś może
aną piesn z mych nadziei zanucę cmentarza!...

Wando!.. Honryk-
WćUldda

Pnebaozt Ach! dźwięk ten mrozi mnie... przeraża. 

się jedynie przed wyjściem z teatrów, kolejno jeden 
za drugim.
= Pierwszy wydział karny sądu okręgowego 

warszawskiego wyjeżdża do Włocławka, gdzie bę­
dzie czynnym od d. 15-go do26-go b. m. Komplet są­
dzący składa się z prezesa wydziału p. Lermontowa 
i z członków sądu pp. Łukowskiego oraz Lebiedie- 
wa i sekretarza wydziału p. Filipeckiego. Wszyst­
kich spraw do osądzenia wyznaczono 64, z których 
najwięcej jest o przemytnictwo, o stawianie oporu 
straży ziemskiej i pobicie tejże oraz o opór komor­
nikom.

— Ciągnienie drugiej klasy 142-ej loterji kla­
sycznej odbywać się będzie w sali losowań Banku 
polskiego w dniach 7-ym i 8-ym marca r. b.

= W przyszłą sobotę odbędzie się w Towarzys­
twie wioślarskiem wieczór tańcujący dla członków 
i ich rodzin oraz wprowadzonych gości.

= Gubernator warszawski, jenerał-lejtnant br. 
Medem, w dniu wczorajszym powrócił z Kijowa do 
Warszawy.

— Z literatury.
* Dnia 1-go lutego r. b. wyszedł z pod prasy ze­

szyt L ty (2-gi tomu V go) „Słownika geograficzne­
go polskiego” i obejm.:je artykuły od: Las do Le­
śnictwo.

Z większych artykułów zeszyt fen zawiera: La­
ski, Laskowice, Lasowice, Laszki, Latacz, Latowicz, 
Latyczów, Ląd, Lebcz, Lebiodka, Lec, Lecówka, 
Lednagóra, Lednica, Leginy, Lej puny, Lelechówka, 
Lelów, Lembark, Leudyczek, Lenina, Lepel, Lesie- 
nice, Leśna, Leśnica.

Następujący zeszyt Ll-ty wyjdzie jak zwykle za 
miesiąc, tj. dnia 1-go marca.

* Dwudziestą z rzędu powieść historyczną p. t. 
„Dwie królowe” (Bona i Elżbieta) nadesłał już Kra­
szewski spółce księgarzy warszawskich.

* Wysoko ceniona przez krytykę niemiecka naj­
nowsza powieść trzytomowa Roberta Byr’a, pt. 
„Andor“, osnuta na tle stosunków węgierskich, zna­
lazła już tłumacza i wkrótce drukowaną będzie w 
jednem z naszych pism tygodniowych.

= Z teatru i muzyki.
* Na scenie teatru Rozmaitości odbywają się o- 

becnie próby z wznowić się mającej komedji Ba­
łuckiego „Radcy pana radcy”.

* Wczorajszy występ p. Jakowiekiej w „Rober­
cie djabłe” uwieńczony został zupełnem powodze­
niem.

Cenne przymioty śpiewaczki wystąpiły w peł­
ni w scenie pod krzyżem (akt 2-gi) i w tercecie a- 
ktu 3 go.

Signorinę Giuri wielbiciele choreografii przyjmo­
wali w paitji Heleny żywemi oklaskami.

* Zapowiedziane na jutro przedstawienie „Don
Juana”, z powodu przedłużającej się niedyspozycji 
p. Solowiewiczówny, zostaje na dni kilka odło- 
źonem. '

* Na pociechę maskaradowiezom w nadchodzącą 
niedzielę odbędzie się 6-y bal maskaradowy w sa­
lach redutowych.

Maskarada z tombolą na rzecz kasy pożyczkowej 
artystycznej urządzoną zostanie dopiero w ostatnią 
niedzielę karnawału.

* Pierwszy koncert Sarasatego odbędzie się do­
piero w przyszły czwartek, t. j. od jutra za tydzień.

Bilety są już do nabycia w kasie teatru Wiel­
kiego.

= Biblioteka.
Po zgonie weterynarza Napieralskiego w Łęczy­

cy pozostała liczna bibljoteka, która wystawioną 
jest na sprzedaż.

W zbiorze tym znajduje się bogaty asortyment 
dawnych druków polskich.

Syn zmarłego, znany lekarz, Erazm Napieralski, 
zamieszkały w Paryżu, dla odległości transportu 
musiał się wyrzec zatrzymania na własność księgo­
zbioru, z takim trudem przez lat wiele zbieranego...

— Operacja chirurgiczna.
Bawiący od tygodnia w Warszawie profesor 

wszechnicy krakowskiej, dr Mikulicz, wykonał w 
dniu wczorajszym trudną operację wycięcia raka 
brzusznego na sędziwej kobiecie.

Czynność, przy asystencji dra Romana Jasińskie­
go, odbyła się w szpitalu starozakonnych, z pomyśl­
nym podobno skutkiem.

Około godziny 6-ej po południu miły gość przyj­
mowany był w domu dra H. na Królewskiej.

Do wystawnego obiadu zasiadło kilkudziesięciu 
miejscowych lekarzy.

— Gość z Japonji.
W podróży z Wiednia do Petersburga zatrzymar 

się obecnie w Warszawie chemik japoński, Szybata, 
właściciel apteki w Tokio, odbywający z upowa­
żnienia swojego rządu wycieczkę naukową po Eu­
ropie.

Towarzysz jego, dr Ogata, z powodu choroby, na 
jaką zapailł w drodze, został w Boguminie.

= Także wystawa.
Londoner Cotirrier, czasopismo niemieckie, nie­

dawno powstałe nad Tamizą, donosi, iź wkrótce u- 
rządzoną tamże będzie wystawa wyrobów z czeko­
lady, na którą do udziału zaproszeni będą produ­
cenci całego świata.

W obszernym artykule sprawozdawczym nadmie­
niono, iż przemysł na tein polu postąpił obecnie we 
Włoszech i w Polsce, zkąd też odpowiednie wyroby 
sprowadzone będą.

=x Nowa gałęź przemysłu.
Dowiadujemy się, iż projekt sztucznej hodowli 

kurcząt wywołał powszechne zajęcie.
Bardzo wielu właścicieli podmiejskich wchodzi w 

I umowę z p. Tytusem Płotnickim, inicjatorem proje- 
| ktu, o urządzenie sztucznych wylęgników i kwok 
i oraz o prowadzenie całego zakładu.

Z drugiej znowu strony powstąje w mieście na- 
szem spółka hodowli kurcząt, na wzór spółki ryba­
ckiej.

Kapitał akcyjny nowego przedsiębiorstwa wyno- 
I sić ma 50,000 rs.

Wobec lak szerokiego zakresu rodzi się potrzeba 
j fachowo uzdolnionych specjalistów, którzy by potra- 
i fili umiejętnie prowadzić hodowlę.

Chcąc w jaknąjkrótszym czasie zadość uczynić tej 
j potrzebie, p. Płotnicki urządza rodzaj kursów pra- 
i litycznych, celem przygotowania fachowców.
| Dla kobiet więc przedewszystkiem otwiera się no­

we pole pracy...

Nie dziw się, mój jedyny... twój wyjazd tak bliski...
(Tuląc się do niego.)

O! koehaj!... nie porzucisz mnie dla odaliski?
Henryk (obejmując kibić Wandy, która zawisnęłą na jego 

ramieniu—mówi z ogniem głębokiego uczucia).
Gdybym w miljon serc trupich przelewał bez miary 
Ogień, twoją w mych piersiach rozpalony silą, 
W miljonie serc straszne wznieciłbym pożary
I jeszezeby mi ognia na wieczność starczyło!... 
Gdyby cześć, którą tobie ślubuje ma dusza, 
Bóg na wszystkie stworzenia rozdzielił dla siebie, 
Mógłby pierwszy raz chórom swym obwieścić w niebie, 
Że nie ma w podsłoneezuych kręgach... ateuszn! 
Gdybym Bogu... szatanom... ha! nie wiem już komu 
Miał zwrócić to uczucie lub głowę dać za nie, 
Wołałbym raczej światy pogrążyć w otchłanie. 
Niż jednego miłości tej zrzec się atomu.
Kocham cię, jak promienne myśli moich słońce. 
Jak źródło zkąd mi święte wytryska natchnienie, 
Za serce, cnót anielskich tętnami drgające.
Za uśmiech... łzy i mowę... kocham nieskończenie!... 
Jest motłoch, co przed złotem korną ehyii głowę, 
Są ludzie, w których przemoc wzbudza trwogi dreszcze, 
Bezsilnym—grożą trudy życia Syzyfowe.
Marzyciela i widmo przerazi złowieszcze.
Mnie, gdym panem sumienia, świat niszom nie strwoży, 
Do walk z losem niezłomną mam wole Tytana, 
Duszy mej nie przeraził nigdy palec Boży,
Przed tobą drżę jak dziecię... i zginam kolana 
Kocham cię!... Czujesz, droga, bezmiar tego słowa?... 
Głosząc je, jam potęgą swą pijany... dumny... 
Czuję, że mnie całego nie złożą do trumny 
Iskier ducha nie zamknie bryła granitowa!
Póki ty w mojem sercu królujesz wszechwładnie, 
Póki z marzeń mnie swoich nie zepchniesz ołtarza, 
Zycie czarem mnie nęci i śmierć nie przeraża, 
Bo gdy skonam, kwiat ducha mego... nie przepadało*

(Całuje Wandę w czoło.)

Wanda («> upojeniu.) ,
O najmilszy!... (po chwili) Hal... prędzej śpiesz się do po­

dróży 
Jeszcze chwilka... nie wytrwam... serce mi to wróży 

(gorączkowo).
Wyjeżdżaj... dziś... natychmiast... nie trać ani chwili.. 

Henryk (obejmując ją i składając na jej czole ostatni 
pocałunek.)

O święta!... (wychodzi powoli, patrząc z głębokiem współczuciem 
na skamieniałą w boleści Wandę).

SCENA XII.
Wanda (sama—po wyjściu Henryka, z okrzykiem tajonej 

rozpaczy).
Już mi wieko nad trumną zabili!..

(Zka przez chwilę, poczem uspokoiwszy się, mówi kładąc 
rękę na sercu).

Że to serce nie pękło dziś jeszcze—jest skałą!... 
Czy aby w tych zapasach wytrwa biedne ciało. 
Czy slabiuchna lepianka moc gromów powstrzymaj 
Rzecz dziwna, kiedy wielki dzień czynu się zbliża, 
Czuję trwogę dziecięcia—i siłę olbrzyma!...
Gdzie mam czerpać odwagę... ha! tam u stóp krzyża!..
(Klęka przed krucyfiksem i mówi głosem wiary głębokiej.) 

Stwórco! niechaj mi Twoje wyroki pozwolą 
Wytrwale z krwawą życia potykać się dolą, 
Ukrzepiaj siłą serce slabiuchnej kobiety,
Co przebojem iść musi do pragnień swyeh mety,

• By nędzne dla rodziców wywalczyć dostatki;
Nie karz mnie, że rozkazom nieposłuszna matki,

, W uniesieniu, goryczą zatrułam jej chwile,
Pragnąc z więzów niedoli wyjść... o własnej sil*

(Wstając)
O! teraz kipi we mnie nadzieja wygasła,
Bóg... miłość... trud żelazny... oto moje hasła!...

(Wybiega na lewo od widzów—zasłoną spada.)



W tych dniach przybyć mają do Warszawy apa­
raty hodowlane, pierwsze zaś zakłady sztucznego 
chowu funkcjonować zaczną na wiosnę.

— Piątkowa licytacja.
Od dnia wczorajszego dyrekcja tattersalu przyj­

muje już konie przeznaczone do publicznej licytacji 
i pomieszcza je w obszernych stajniach sąsiedniego 
cyrku.

Są tu okazy ze stadnin Królestwa, Litwy, Podo­
la i Ukrainy w liczbie przechodzącej GO sztuk.

Do licytacji, jak słyszeliśmy, stanąć mają kupcy 
wrocławscy, dostarczający cugowych koni do wszys­
tkich miast niemieckich.

Wielu ziemian również umyślnie w tym celu przy­
było do Warszawy.

Licytacja odbędzie się nieodwołalnie pojutrze, tj. 
w piątek, dnia lo-go b. m., o godzinie 12-aj w połu­
dnie, w raaneżu tattersalu.

= Spółka jedwabnicza.
W dniu 10-ym marca r. b., o godzinie 5-ej po po­

łudniu, odbyć się ma nadzwyczajne ogólne zebranie 
uczestników spółki jedwabniczej, na którem, bez 
względu na ilość reprezentowanych akcyj, powzięte 
będzie postanowienie codo dalszego istnienia spółki.

Posiedzenie odbędzie się w sali resursy obywatel­
skiej.

= Drobna innowacja.
Jeden z tutejszych litografów począł produkować 

t.zw. rysunki arkuszowe wyobrażające krajową fau- ] 
r,ę, typy włościańskie itp.

Rysunki te nabywane przez handlujących posia­
dają tę zaletę, iż wtajemniczają dzieci w rzeczy i 
postacie miejscowe, nie zaś, jak to dotąd miało miej­
sce, w zagraniczne lub nawet... fikcyjne.

Drobna ta nowość zasługuje na zaznaczenie.
~ Uwaga. I
W jednym z teatrów petersburskich ktoś, upu- j 

ściwszy lornetkę z paradyzu, zranił osobę siedzącą 
w krzesłach.

Okoliczność ta stała się powodem, iż zarząd tea­
trów polecił założenie siatki drucianej pod balustra­
dą każdego piętra.

W ten sposób nikt już z widzów parteru na wy­
padek narażonym nie będzie.

Czy by nie można pomyśleć i u nas o czemś podo- 
bnem?

= Ze sportu.
W tegorocznych konkursach strzeleckich w Monte 

Carlo anglicy przodujący zawsze w tej sztuce pobi­
ci zostali.

Główną nagrodę w tir aux pigeons w sumie 20,000 
fr. zdobył wioch hr. Montecupo, w tir aux sangliers 
przedmiot zloty dostał się austrjakowi br. de Gro- 
vestins, w tir aux pistolets wreszcie pierwszą nagro­
dę, medal złoty, otrzymał p. Henryk Skarżyński.

= Tresowane wilki.
Przypominają sobie czytelnicy opis naszego ko­

respondenta z Podlasia o zwierzyńcu pewnego oby­
watela ziemskiego, który hoduje różne zwierzęta 
et la Jan Chryzostom Pasek.

Właściciel tego zwierzyńca posiada obecnie ośm 
tresowanych wilków, które są tak obłaskawione jak ' 
psy i wykonywają przeróżne sztuki.

Wilki te od pana K. mają być wypożyczone przez i 
jakiegoś przedsiębiorcę, który zobowiązuje się złożyć 
pewną z góry oznaczoną kwotę na cele dobroczyn­
ne, aby tylko mógł dac z niemi przedstawienie w 
Warszawie.

P. K. w zasadzie zgodził się na to i zażądał za je­
den miesiąc 300 rs. na wpisy dla uczniów, oraz kau­
cji 4,000 rs.

Przedsiębiorca dotychczas nie nadesłał odpo­
wiedzi.
= Jeszcze o wiośnie.
W jednym z domów przy ulicy Niecałej drzewka 

rosnące na podwórzu wypuściły pączki tak duże, iż 
lada dzień należy oczekiwać ich rozwinięcia.

Dzieje się to w pierwszej połowie lutegol
= Stylowa perełka.
Salon... tłumy gości... bal.
Młodzieniec, czule spoglądając na panią swoich 

myśli:
— Tak pani, wieczór dzisiejszy, ta urocza noc, 

na zawsze pozostanie najpiękniejszym dniem w mo- 
jem życiu!

= Uprzejmy złodziej.
W dniu wczorajszym wieczorem do wagonu tram­

wajowego na Krakowskiem Przedmieściu wsiadła 
pani Z., osoba wiekowa.

Stojący na platformie młodzieniec podał p. Z. rę­
kę, pomagając do zajęcia miejsca.

Staruszka dziękowała uprzejmemu młodzieńcowi, 
który nie słuchając podziękowań, niezwykle szybko 
wysiadł z wagonu...

Po chwili pani Z., sięgnąwszy do mufki po wore­

czek z pieniędzmi, wydała okrzyk: „złodziej! zło­
dziej!”

Uprzejmy rzezimieszek zeskamotowal portmonet­
kę z 35-iu rs. oprócz drobnej monety.

Zbyt droga zapłata za uprzejmość...
= Obłąkany.
Dziś rano na ulicy Marszałkowskiej, w pobliżu 

Pięknej, ukazał się jakiś człowiek w średnim wieku 
bez ubrania, literalnie w stroju adamowym...

i Człowiek ów zdawał się uciekać i krzyczał nie­
zrozumiale wyrazy.

Dwie osoby goniące pochwyciły go i okryły fu­
trem, odwożąc w dorożce do mieszkania na Pięknej.

Jest to obłąkany, który zdołał się wyrwać na uli­
cę w negliżu nocnym, a po drodze całkowicie się 
rozebrał.

= Pcżar.
Nocy wczorajszej, około godziny 11-ej. w domu pod nrem 

9-ym przy ulice Gęsiej, w dwupiętrowej oficynie, mieszczą­
cej fabrykę halek wełnianych i ubrań dziecięcych, z niewia­
domej przyczyny wybuchnął ogień.

Po przybyciu wezwaneso o pomoc oddziału nalew kowskie- 
go i toporników, płomienie stłi miono w ciągu pół godziny.

= Podrzucenie.
Na Mura newskiej pod parkanem posesji nr 6 znaleziono 

podrzucone nieim-wl; płci żeńskiej, liczące kilka tygodni 
życia.

Podrzutka odesłano do Dzieciątka Jezus.
= Nagła śmierć.
W dniu wczorajszym zmarła nagle w mieszkaniu swojem 

na Krochmalnej pod niem 21 Julja K.
Pani K. przeni eszkała w jednym lokalu przeszło lat 40.
= Wypadki. Przejeżdżająca przez ulicę Książęcą Józefa 

H. spadla z wozu i nległa złamaniu reki.—Na Pradze przy 
kopań u studni obsunęła się z emla i przygniotła dwóch ro­
botników Pawła D. i Jakuba G.; pierwszy z nich ma uszko­
dzoną prawą nogę, drugi zaś uległ obrażeniu boku.—W ale­
jach Ujazdowskich Wojciech N.. najechany przez prywatny 
ekwipaż, zraniony został dyszlem w głowę.

— Nowa przędzalnia.
W powiecie mławskim, w pobliżu kolei żelaznej, 

powstać ma wielka przędzalnia.
Miejscowość ta, wyłącznie rolnicza, bardzo się 

pod wpływem zakłada przemysłowego ożywi.
Właścicielami będą podobno miejscowi obywatele.

= Groszowa kasa oszczędności.
Kieleckie towarzystwo dobroczynności, pragnąc 

przyczynić się do rozbudzenia ducha oszczędności 
w kołach pracujących, utworzyło kasę groszową.

Początkowo zapal do kupowania marek i nakle­
jania ich w książeczki był tak wielki, iż w ciągu 
kilku miesięcy sprzedano 100,COO sztuk marek je- 
dnokopiejkowyeh.

Powoli jednak animusz upad! i dziś kasa liczy 
27-in uczestników z kapitałem 51 rs.

Podobno główną przyczyną obojętności wzglę­
dem kasy są usterki i wady w ustawie i manipula­
cji markowej.

Rada towarzystwa dobroczynności zapewne przed- 
sięweżmie odpowiednie środki poprawy i nie da u- 
paśó pożytecznej instytucji.

= Uchwały.
W gminie Wąwolnicy, w lubelskiem, na wnioseu 

wójta, uchwalono zakaz palenia tytoniu i gry w kar­
ty przez młodzież do lat 18-tu.

Niestosujący się do tego postanowienia karani bę­
dą grzywną, z tern zastrzeżeniem, iż za synów pła­
cić mają ojcowie, a za służących—gospodarze.

Uchwały co do zakazu palenia tytoniu przez mło­
dzież do lat 18-tu zapadły również i na zebraniach 
gminy Bąkowa pod Łowiczem i gminy Rokitno w 
kieleckiem.

Dobry więc przykład znajduje coraz liczniejszych 
naśladowców...

= Dla biednych.
Z Nieszawy donoszą nam, iż w mieście tem po- 

kilkakrotnie urządzano rozmaite zabawy na cele 
dobroczynności miejscowej, lecz z zabaw tych za­
zwyczaj mały osiągano dochód.

Najkosztowniejszemi okazały się bale tańcujące, 
na które muzykę musiano sprowadzać z Włocławka.

Bawiono się wybornie, lecz biedni nic na tem nie 
skorzystali.

Z doświadczenia takiego Nieszawa skorzystała...
Oto w miejsce zabaw inicjatorowie miejscowi u- 

rządzają obecnie teatr amatorski.
Pierwsze przedstawienie dzięki staraniom p. An- 

toniewiczowej odbyło się w dnfu 2-im b. m., wypa- 
dlo nadspodziewanie świetnie i dało dochodu czy­
stego rs. 95.

Sprzedażą biletów zajmowały się panie W., M. iS.
Następne przedstawienie ma się odbyć w dniu 

23-im b. m.
= Z Łowicza.
Z Łowicza odbieramy następującą wiązankę wia­

domości miejscowych.
W dniu 11-m b. m. odbył w mieście tem jarmark, 

na który zjechało wyjątkowo sporo ziemian i kupców.

Szczególnie żywo szedł targ na konie, za któu 
dawano bardzo dobre ceny.

Pola łowickie stoją w wodzie.
Nieurodzaj i klęska głodowa sa prawie nienni* 

knione...
Napady na podróżnych stały się faktem codzie^' 

nym.
W mieście również nie zbywa na kradzieżach.
W okolicy Łowicza wydarzył sie niedawno fatal' 

ny wypadek.
. Kowal, Władysław Walewski, ze wsi Boczki udał 

się do Płaskocina po pieniądze pożyczone znajó' 
mym.

Po drodze W. spotkał dłużnika BurzykowskiegJ> 
który zaraz z należności się uiścił i zabrał W. 
swój wóz dla przeprawy przez rów.

W chwili jednak gdy W. wsiadał na wóz, fuzj#t 
którą miał przy sobie, wystrzeliła, raniąc go śmief' 
teinie w serce.

= Towarzystwo lekarskie.
Istniejące od lat kilku w Mińsku Towarzystwo 

lekarskie liczy obecnie 28 członków rzeczywistych, 
4 honorowych i 25 czlonków-korespondentów.

W liczbie członków rzeczywistych znajduje się 
kobieta-lekarz p. Litwinowiczowa.

Głównym celem Towarzystwa jest wzajemne po­
maganie sobie w studjach nad nauką lekarską.

Przy towarzystwie istnieje gabinet patologiczny, 
posiadający ciekawe okazy, oraz bibljoteka składa­
jąca się z kilkuset dzieł lekarskich.

= Pożar'-.
W ubiegłym tygodniu zaszło na prowincji parę wypadków 

wink'Vveh pożarów.
W Dubience ogień zniszczył kilka domów mieszkalnych.
We wsi Sąhryniu, w powiecie hrubieszowskim zgorzał dom 

włościański i kuźnia.
Z P' d Stopnicy znowu donoszą, iż pożar spustoszył fol­

wark Topolę.
Energiczni} pomoc nieśli służący folwarczni i wieś cnla 

lecz straż ogniowa wcale nie puzybyła na m ejsce wypadku, 
a wójt gminy stawił się dopiero na drugi dzień wieczorem
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ZE ŚWIATA,
X Małżeństwa. Ze Lwowa donoszą nam, iż w dniu 

11-ym b. m. pobłogosławiony tam został związek mał­
żeński, zawarty pomiędzy p. Tadeuszem Habdank Czar­
kowskim, urzędnikiem, a p. Marją Zaleską, córką na­
miestnika Galicji. — W niedzielę dnia 17-go b. m. oibyć 
się ma w Wiedniu akt zaślubin ks. Czartoryskiego, wła­
ściciela dóbr w poznańskiem z p. Heleną Zaleską, córką 
obywatela ziemskiego, Aleksandra.

X Za morzami. Z czasopisma New- York Herald 
dowiadujemy się, iż d. 25-go stycznia zmarła w Bosto­
nie Kasylda Uziembłówna. Nieboszczka przyszła na 
świat w Ameryce w r. 1836-ym z matki angielki a ojca 
polskiego wychodźcy. Zamiłowana w literaturze przy­
syłała w r. 1859-ym korespondencje do Kroniki, wy­
chodzącej wówczas w Warszawie. Redakcja miała z 
niemi wiele pracy, ponieważ pisane były z cudzoziem­
ska. Uziembłówna zajmowała się handlem szmukler- 
skitn i słynęła jako zdolna rysowniczka. Umarła panna, 
przekazując skromny swój majątek ubogim rodakom w 
Ameryce.

X Prospekt stowarzyszenia literackiego. Pod 
tym tytułem ukazał się w 12-tu językach arkusz w ósem­
ce, drukowany w Londynie, zwiastujący zawiązanie się 
w tej stolicy korporacji, mającej na celu powstrzyma­
nie przedruków i przekładów z angielskiego bez upowa­
żnienia autorów. Z naciskiem uderzono też w tekście 
na tygodniowe czasopisma polskie...

X Za 35 rs. w tych dniach za pomienioną sumę 
sprzedano na rzecz wierzycieli bibljotek? Korscha, reda­
ktora Petersb. Ztng, zmarłego niedawno w Heidelbergu. 
Zbiór składał się z 5,000 tomów i posiadał piękny asor­
tyment broszur politycznych, dotyczących kraju nasze­
go, które zmarły namiętnie zbierał.

X Hugo Schenk, ów posępny bohater feljetonów i 
sążnistych artykułów, któremi pisma wiedeńskie nie­
strudzenie karmią swoich czytelników, próbował, jak 
twierdzi Kur. lwów., i w Galicji fortuny za pośrednic­
twem strzałek Amora. Obywatel pewien z Grzymałowa, 
który temi dniami bawił w Wiedniu i widział uwięzio­
nego Scbenka. zaręcza, iż to samo indywiduum kręciło 
się w r. 1880-yra po powiecie tarnopolskim w charakte­
rze dyrektora gorzelni,pod przybranem nazwiskiem Joa­
chima Rosego, a nawet dłuższy czas zawracało oczy do 
płci nadobnej na bruku tarnopolskim... Odznaczał się 
wtedy p. Rose-Schenk niezwykłą śmiałością. W pe­
wnym domu, gdzie pierwszą złożył wizytę, oświadczył 
się zaraz na wstępie o rękę jedynaczki, a chcąc z ust 
przyszłej swojej ofiary ukraść zdradziecko całus, otrzy­
mał nawet... potężny policzek. Polska ziemia wcale nie 
rozpacza po stracie tak zacnego gościa.

X Księżniczka. W jednym z londyńskich „tiugle- 
tanglów“ ukazuje się na estradzie illustrissima Pigna- 
telli de Cerchiara, o której podobnym występie w Pary­
żu donosiliśaj w swoi ta czasie. Właściciel teatru.
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przed pierwszym jej występem, zapowiedział słuchaczom 
kopo będą mieli zaszczyt widzieć przed sobn, poczem 
kazał rozpostrzeć kobierce, aby księżniczka stopą nie 
dotykała posadzki... Figaro, w specjalnej korespon­
dencji z Londynu, zapewnia o zupelnem powodzeniu tej 
damy.

X Konsumcja piwa. Ilość wypijanego piwa zwię­
ksza się z każdym rokiem. I tak w r. 1882-im wypito 
po w Anglji i Irlandji 35 miljonów hektolitrów, w Au- 
stro-Wcgrzech 13 miljonów, w Belgji 9 milj., we Fran- 
cji 6 milj., w Ameryce północnej 10 milj., w Rosji 9 
®ilj„ w Niemczech 26 miljonów hektolitrów. Piwo to,
* !ane w jeden zbiornik, utworzyłoby spore jezioro..
X Celem powiększenia ilości żółwi w morzu Śród- 

kiemnem, założone być mają wzdłuż wybrzeża Prowan­
sji, w Korsyce i Algierze stacje rozpłodowe w liczbie 
kilkuset. '

X Phylloxera wyrządza znaczne szkody w winni­
cach Duero w Portugalji. Ludność miejscowa skutkiem 
Wynikającej ztąd nędzy, licznie emiarnje do Brazylji.

X Stajnia sułtana marokańskiego składa się tylko 
a pięciu koni, które jednak przedstawiają wartość małe­
go księstwa. Z tych pięciu drogocennych rumaków trzy 
są arabskiego a dwa berberyjskiego pochodzenia. Każdy
* nich posiada rodowód swój podpisany przez świadków 
1 zaopatrzony pieczęcią cesarską. Klejnotem wśród tych 
koni jest ff.cohair“, używany przez sultana tylko pod­
czas wielkich świąt, gdy wschodni władca jedzie do me- 
cz'tu, lub podczas przyjęcia cudzoziemskich książąt i 
posłów, sułtan bowiem udziela audjeneyj wyłącznie kon­
no. Drogocenna piątka koni ma osobną stajnię i usłu­
gę. Sultan posiada oprócz tych jeszcze 700 innych ko­
ni, lecz te przeznaczone są dla jego rodziny i służby.

X Przeciw chorobie morskiej. Według spostrze­
żeń dokonanych przez dra James z Bostonu, głuchonie­
mi nie cierpią ani na zawroty głowy ani na morską cho­
robę. Dr James radzi więc, aby ulegający temu osta­
tniemu przykremu cierpieniu z chwilą puszczania się na 
morze zatykali uszy watą. Kto wie azali historja Ulis­
sesa, zmuszającego podczas jazdy po bardzo wzburzo- 
nem morzu towarzyszów swoich do zatkania uszów wo­
skiem, nie jest w związku z nowym środkiem amerykań­
skiego lekarza...___________________

— Złożyli w redakcji Kurjera warszawskiego^
Dla wdowy S. A

Bezimiennie kop. 40, P. rs. 1.
Na wpisy dla niezamożnych uczniów.

Alf. Jus. z Rogowa rs. 1 kop. 20, Bon. Brzez. kop. 
W. J. rs. 1 kop. 20, Edw. Hans kop. 90. -

Na szpital Jana Bożego.
E. N. kop. 20.

Na szpitalik dziecięcy,
F. Z. rs. 1.

Na pogorzelców z ulicy Mokotowskiej 
Bezimiennie rs. 1.
— Grono czechów złożyło 10 rs. na rzecz szpitala 

dziecięcego na Aleksandr,ji, jako dochód zebrany 
przy kotyljonie na wieczorku czeskim dnia 10 go 
b. m.

— Dnia 14-go b. tn. przypada smutna rocznica 
śmierci Aleksandra Kopczyńskiego, przetors. 1 skła­
dam dla biednych. P. H.

— Zebrane rs. 8 na polowaniu w Chojnowie prze­
znacza się na wpis dla niezamożnych uczniów.

— W dniu imienin ś. p. Juljana Markowskiego, 
żona wraz z synem zmarłego, składają na wpis dla 
Uczniów gimnazjum rs. 3.

— W rocznice śmierci ś. p. Magdaleny Rylskiej 
W. M. składa na biednych rs. 2.

— Do rozporządzenia sióstr miłosierdzia stowa­
rzyszenia św. Wincentego składa rs. 2. A. FI.

r f piątek, dnia 15 b. m., o godzinie 10-ej zrana, w ko­
ściele św. Anny (po-bernardyńskim), odbędzie się msza ża­
łobna, za duszę ś. p. Romana Witkowskiego, zmarłego 
w dniu 6 b m., w Czycie, w gub. za bal kańskiej, na które 
pozostała rodzina zaprasza krewnych, znajomych i kole­
gów. —545—

-[• W kościele Narodzenia N. Marji Panny na Lesznie 
w dniu 15 b. m., o godzinie 11-ej zrana, odbędzie się żało­
bne nabożeństwo, jako w 14-tą rocznicę śmierci ś. p. Ewy 
z Ochocińskich Scholtz, na które pozostała córka z zięciem 
zaprasza krewnych i przyjaciół. —554—

f W piątek, dnia 15 b. m., jako w trzecią rocznicę śmier­
ci ś. p. Bogumiły’ z Tydemanów Prosińskioj, odbędzie się 
nabożeństwo w kościele Narodzenia N. Marji Panny na Le­
sznie, o godzinie 10-ej zrana, na które pozostały mąż wraz 
z córką i zięciem zaprasza krewnych, przyjaciół i znajo­
mych. —184—
t W sobotę, dnia 16 lutego, jako w drugą rocznicę śmier­

ci ś. p. Pauliny Krakowowej, odbędzie się za jej duszę 
w kościele św. Krzyża, o godzinie 10-ej zrana, msza św. 
żałobna, na którą zaprasza się rodzinę, przyjaciół i uczen­
nice zmarłej. —568—
t Miesiąc już upływa, bo 12 stycznia jak zmarł w mie­

ście Łukowic urzędnik tamtejszego powiatu ś. p. Artur 
Chorin, syn czcigodnego doktora medycyny, zmarłego przed 
trzema laty w Węgrowie i Izabelli z Smorągiewiczów.

Szczupły’ był zakres działalności ś. p. Artura, ale i w nim 
odznaczał się zdolnościami umysłu, szlachetnością serca i 
prawym charakterem, ezem zjednał sobie przyjaźń i szacu­
nek współkolegów i uznanie zwierzchników.

Trawiony długoletnią ciężką chorobą, zgasł ś. p. Chorin 
przedwcześnie, bo dożywszy zaledwie lat 44, pozostawiając 
żal w sercach wszystkich co go znali, zbolałą matkę, której 
był jedynym synem, zrozpaczoną żonę i pięcioro drobnych 
sierot.

Pokój jego popiołom! K. —531—

Z Cesarstwa,
Petersburg 11-go Integc.— Według informaeyj ga­

zety Nowoje wremja, na miejsce opuszczającego Pa­
ryż* * ** ks. Orłowa, posłem rosyjskim przy rzcczypo- 
spolitej francuskiej ma być mianowany hr. P. Wa- 
łujew.

IW O tac. ««® .S. O
i Ś. p. Elżbieta z Przybylowskich K fhicka, przeniosła 

się do wieczności w dniu 12 b. m., przeżywszy lat 68. Wy­
prowadzenie zwłok nastąpi dnia 14 b. m., we czwartek, o 
fodzinie 4-ej po południu, z kościoła św. Karola Boromeu- 
sza przy ulicy Chłodnej, na które pozostała siostrzenica wraz 
1 mężem i fnmilją zaprasza krewnych i przyjaciół. —569—

+ W kościele św. Krzyża dnia 19 b. m.t o godzinie
*0 i pół zrsna, odprawionem będzie nabożeństwo żałobne
** duszę ś. p. Adama Niemirowskiego, na które zapra- 

się dawnych uczniów zmarłego. —183—
’ + We czwartek, dnia 14 b. m., o godzinie 10 i pół zra* 
®s, odprawione zostanie nabożeństwo żałobne w kościele

Aleksandra, za duszę ś. p. Heleny z Wężyków Moraw­
skiej, zmarłej w Krakowie dnia 11 lutego r. b., na które 
zaprasza się krewnych i znajomych. —563 —

f Dnia 14 b. m., jako w rocznicę śmierci ś. p. Jadwigi 
z Altdorierów Jurcziwskiej, w kościele sw. Antoniego 
prz_v ulicy Senatorskiej, o godzinie 10 i pół zrana, odpra­
wione będzie nabożeństwo żałobne. —549—
t W dniu 15 lutego, jako w rocznicę zgonu ś. p. Hono­

raty z Zaleskich Dołęgów Zawiszyny Czarnej, odbędzie 
się w kościele Opieki św. Józefa (pp. wizytek), o godzinie 
10 i pół zrann, żałobne nabożeństwo, na które mąż z dzie- 
óai zaprasza krewnych, przyjaciół i zniuomych. 556r-

Petersburg 11-go lutego.—W Petersburskich wiedo- 
mostiach czytamy, że dane, jakie przyniosła rewi­
zja, dokonana przez senatora Giersa w Turkesta- 
nie, wykazały konieczną potrzebę natychmiastowe­
go przedsięwzięcia pewnych środków, celem ulepsze­
nia administracji i w wewnętrznym ustroju tego 
kraju. Z tego powodu dla opracowania nowego pro­
jektu zarządu w Turkestanie przy głównym szta­
bie ma być utworzoną komisja, w skład której wej­
dą przedstawiciele wszystkich dykasteryj i kontroli 
państwa.

Petersburg 11-go lutego. — Ajencja północna do­
wiaduje się, że w Mohylewie podolskim, z powodu 
często powtarzających się napadów i grabieży, ufor­
mowała się. z obywateli miejscowych ochotnicza 
straż bezpieczeństwa.

Petersburg 11-go lutego. — Surowsze środki bądź 
to już wprowadzone w wykonanie, bądź też dopie­
ro zamierzone przez rząd austriacki, celem stłumie­
nia poczynającego się w Wiedniu objawiać ruchu 
socjalistycznego, zyskały sobie uznanie w całej pra­
wić prasie austrjnckiej. Zdając sprawę z opinji pra­
sy w tym przedmiocie, a głównie komentując glos 
Pester Lloyda, czyniącego niektóre rządy i pewne 
kola wyższych warstw społecznych odpowiedzialne- 
mi za zuchwalstwo anarchistów i socjalistów, Jour­
nal de ćt.-Petersbourg powiada: „Gdyby Pester Lloyd 
głębiej wniknął w tę sprawo, możeby dopatrzył, ze 
na niektórych ‘liberalnych kółkach ciąży daleko wię­
ksza odpowiedzialność za to zuchwalstwo,do jakiego 
posunęli się przestępcy w imię swoich roszczeń. 
Pod pozorem poszanowania dla prawa schronienia, 
nie robią one różnicy miedzy zabójstwami a poli• 
tycznemi przcstępsl.' am:, a rozmaite próby prze­
ciwdziałania tej zgubaej pobłażliwości okazały się 
bezskutecznemi wobec, uporczywej czci organów opi­
nji publicznej dla zasady tolerancji względem spraw­
ców zabójstw. Oczywiście w tej mierze
następuje dobroczynna reakcja. Czy reakcja ta bę­
dzie dość trwałą i tak dalece pomyślną, aby mię­
dzynarodowo prawa i traktaty stały się skuteczną 
zaporą dla zamysłów, które wszędzie wzięły sobie 
za zadanie obalenie porządku społecznego?’'

Petersburg 11-go lutego. — Kilka tygodni temu w 
dziennikach poznańskich ukazała się podpisana 
przez 74 znanych i powszechnie szanowanych oso­
bistości odezwa, wzywająca społeczeństwo polskie 
w poznańskiem do oszczędności, rozumnego umiar­
kowania w wydatkach i poskromienia powszechnej 
u polaków skłonności do zbytków. Odezwę tę ko­
mentowały na rozmaite sposoby dzienniki zagrani­
czne polskie, pokazując jako ostateczny rezultat ro­
zumnej oszczędności podniesienie ogólnego dobro­
bytu i zabezpieczenie własności ziemskiej, zbyt 

szybko, w poznańskiem zwłaszcza, przechodzącej vs 
obce, nie polskie ręce. Obecnie Nowoje wrer.ija, 
przytoczywszy treść samej odezwy i wyniki z dzień 
nikarskich do niej komentarzy, kończy obszerny swó 
artykuł w tej materji następnemi słowy: „Oddając 
sprawiedliwość cywilizacyjnemu rozwojowi społe­
czeństwa polskiego, które głośno mówi o swojej 
chorobie, winniśmy zrobić uwagę, że dobre te usiło 
wania paraliżuje to właśnie, czem kierownicy myślą 
dodawać zapału, a mianowicie owe półprzezro 
czyste polityczne cele odezwy. Cokolwiekbądź mó­
wią, moralność i polityka, to dwie różne rzeczy, a 
samoistność polityczna nie jest bynajmniej nagrodą 
Monthyona za cnotę. Moralne odrodzenie, dosko­
nalsze wprowadzenie wżycie zasad chrześcijańskich 
samo dla siebie jest celem, samo dla siebie powinno 
być nagrodą. Cele polityczne z tern łączyć się nic 
mogą; muszą one niechybnie zamącić czyste, pier­
wotne moralne pobudki, jeżeli się te istotnie zbu­
dziły.’’

Z OSTATNIEJ POCZTY/
Berlin 11-go lutego. — Wczoraj rozwiązano ta 

dwa zgromadzenia robotników, które zebrały się 
celem rozważenia kwestji wyborów do parlamentu

Paryż 11-go lutego. — Monde zamieszcza dem' 
biskupa francuskiego Puginiere w Tonkinie z Ho:, 
kongu z d. 9-go b. m., która donosi, że jeden ksiądz, 
22 nauczycieli religji i 215 chrześcijan zostało wy­
mordowanych, a 108 misyj chrześcijańskich zniszczo­
nych. Biskup błaga o pomoc.

Rzym 11-go lutego.—• Moniteur de Rome zamiesz­
cza długą encyklikę Ojca św. do biskupów francu­
skich, która rozbiera stosunki dzisiejsze kościoła ka­
tolickiego we Francji i uskarża się na nieprzyjazną

I postawę rządu. Stolica Apostolska starała się do- 
I prowadzić do porozumienia z nim. W instrukcjach, 

przesłanych nuncjuszom w listach od biskupa pary­
skiego i prezydenta Grevy'ego Ojciec św., wyczerpał 
wszystkie środki zbliżenia się wzajemnego. Widzi 
on teraz, że konkordat jest zagrożonym, uprasza 
przeto biskupów, aby pilnie nadzorowali wychowa­
nie młodzieży i zachowywali jedność dla dobra ko­
ścioła i społeczeństwa.

Londyn 11-go lutego. — Do wniosku Northcote’a 
(nagany dla rządu) wniesiono w izbie gmin cztery 
poprawki. Lawson spodziewa się, że w przyszłości 
wojsko angielskie nie będzie wysełanem do Egiptu, 
aby krępować swobodę rządu miejscowego. Labou- 
chere żąda wycofania wojsk angielsksch z Egiptu i 
Sudanu, skoro tylko pokój wewnętrzny w Egipcie 
zostanie przywróconym. Anglja powinna zobowią- 
z in się do obrony Egiptu w razie najazdu. Mac Far- 
lane żąda niezwłocznego objęcia Egiptu pod prote­
ktorat "angielski. Campbell żąda także protektoratu.

Belgrad 11-go lutego. — Książę Aleksander buł­
garski powinszował królowi serbskiemu rezutitu 
wyborów. Rewizja kasy państwowej skonstato­
wała deficyt 16 miljonów. Minister finansów Spa- 
sicz zamyśla pokryć takowy wprowadzeniem nowe­
go systemu podatkowego.

Kair 11-go lutego. — Biuro Reutera donosi pod 
dniem dzisiejszym: Gordon basza przybył do Bei- 
beru.
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Wiedeń 13-go lutego.
Przeniesienie księcia Orłowa z Paryża do BerTinn 

uważają w tutejszych kołach politycznych za zapo­
wiedź wskrzeszenia trójcesarskiegoprzymierza. Am­
basadę w Paryżu obejmie dzisiejszy poseł rosyjski 
w Londynie, baron Mohrenheim?

Paryż 13 go lutego.
Paris donosi: „Depesza biskupa Pueinićre z Ton- 

| kinu (patrz ostatnią pocztę, przyp. red.) jest praw­
dziwą, wszakże wzmiankowane rzezie odbyły się 
w prowincji Phanhao, nie zaś na terytorjum zajętem 
przez francuzów. Wypadki w prowincji Phanhao 
są wcześniejszej daty, a biskup Puginiere podał 
tylko dokładne cyfry.”

Paryż 13-go lutego.
Według depesz z Hongkongu, jenerał Millot przy 

był do zatoki Along. Niezgoda pomiędzy chińczy- 
j kami i anamitanami w Bakninh potwierdza się.

Paryż 13-go lutego.
; Pożyczka francuska została w Paryżu czterokro­

tnie pokrytą.
Ijondyn 13-go lutego.
W izbie lordów oświadczył wczoraj lord Granvil-



łe, te Sudan nie lefy w obrębie interesów angiel­
skich. Wydano rozkazy dania odsieczy Tokarowi. 
W izbie gmin oświadczył Gladstone, że wysłano 
4,000 ludzi do Suakimu.

Jhondyn 13-go lutego.
Wczoraj podczas obrad izby lordów nad wotum 

nagany dla rządu, wniesionem przez lorda Salisbu­
ry, oświadczył lord Granville: „Sudan nie jest wa­
żnym dla interesów angielskich lub indyjskich; nie 
ma nawet trwałego znaczenia dla Egiptu. Załogi 
egipskie w Tokarze i Sinkacie stanowią zaledwo 
pięćdziesiątą część armji kedywa. Rząd m usiał 
mieć na baczeniu, aby swą akcją nie pokrzyżował 
planów Gordona baszy i szczęśliwym się czuje, mo­
gąc skonstatować, że według najświeższych wiado­
mości, Gordon nie sprzeciwia się wysłaniu wojsk 
angielskich, celem operowania w okolicach Suaki- 
mu. Wskutek tego rząd wydał rozkazy dania od­
sieczy Tokarowi.”

Pondyn 13-go lutego.
Izba wyższa większością 181 głosów przeciw 81 

przyjęła wniosek lorda Salisbury, potępiający za­
graniczną politykę gabinetu Gladstonea. Minister 
spraw zagranicznych oświadczył izbie lordów, iż 
Anglja nie ma zamiaru przyłączać Egiptu do swo­
ich posiadłości i pozostawi tam swoje wojska tylko 
do czasu, dopóki w Egipcie nic ustali sic rząd trwa­
ły i silny.

S^ondyn 13-go lutego.
Wczoraj wieczorem udało się do Egiptu wielu o- 

ficerów. W arsenale tutejszym podobno w oczeki­
waniu na wysłanie do Egpitu znacznych sił zbroj­
nych i marynarki zapanowała gorączkowa działal­
ność. Mówią, iż pozostająca pod dowództwem ks. 
Edymburskiego eskadra na kanale La Manche o- 
trzymała rozkaz udania się do Egiptu,

Hondyn 10-go lutego.
Wiadomość o wymordowaniu całej załogi Sinka 

tu wywołała osłupienie w ludności tutejszej. Przy­
gotowują się liczne meetingi dla wyrażenia nagany 
rządowi.

Petersburg 13-go lutego.
Journal de St. Petersbourg zaprzecza podanej 

przez Kozaczij Wiestnik, a następnie powtórzonej 
przez inne dzienniki wiadomości z Taszkentu o 
wysłaniu wojsk do Bucharji nad granicę Afgani­
stanu.

Petersburg 13-go lutego,
W dniu wczorajszym zakończył życie członek ra­

dy państwa, senator Kowalewski.
Petersburg 13-go lutego.
Dzienniki donoszą: „Ponieważ zakłady szkolne 

w warszawskim okręgu naukowym otrzymały mo­
żność utrzymywania z własnych funduszów ubogich 
uczniów, tworzenie przeto w tym cela prywatnych 
towarzystw nie będzie w przyszłości dozwolonem."

Petersburg 13-go lutego.
Komisja dla taryfy węglowej, utworzona przy de­

partamencie handlu i rękodzielnictwa, odbyła one- 
gdaj pierwsze posiedzenie, na którem rozpatrywano 
kwestję taryfy dla węgla zagranicznego, przywożo­
nego do Królestwa Polskiego. Przedstawiciele war­
szawskiego komitetu giełdowego wnosili oznaczenie 
taryfy węgla na l’/2 kopiejki. Właściciele zaś ko­
palń węgla żądali 2’4 kop.

Petersburg 13-go lutego.
Nowosti donoszą: „Mający być założonym w Pe­

tersburgu przez kapitalistów francuskich bank ro­
syjski, celem popierania rolnictwa, przemysłu i han­
dlu, zamierza urządzić filję w Warszawie.”

Petersburg 13-go lutego.
Praw, wiest. ogłasza Najwyżej zatwierdzoną decyzję rady 

państwa, na mocy której prokuratorowi warszawskiego sądu 
okręgowego i ośmiu tegoż pomocnikom mają być przyznane 
koszta podróży w kwocie rocznej 600 rs.; urzędy zaś jedne­
go pomocnika prokuratora przy sądzie okręgowym w Kali­
szu i jednego przy sądzie okręgowym w Radomiu mają być 
zniesione.

GIEŁDA?
Dma 13-go lutego 1884 rokń.

Wartościami obcemi obrót ciągle jest u nas bar­
dzo słaby. Szacowania berlińskie z zebrań przed- 
giełdowych nie zmieniły sio w porównaniu z noto­
waniami wczoraiszemi urzedowemi i opiewają na 
197.50.

Pomimo to u nas z powodu braku sprzedających 
knrsa są cokolwiek mocniejsze i wyższe niż wczoraj, 
chociaż różnica to prawie żadna.

Warunki tranzakcyj giełdowych są ciągle też sa­
me. Jedna i taż sama suma w wekslach różną ma 
wartość stosownie do podpisu na nim położonego—i 
zdarzyć się może, iż po kursie po którym drugorzę­
dny papier jest oddawany bardzo chętnie, pierwszo­
rzędny nietylko kupionym być nie może, ale nawet 
posiadacz mówić o tranzakcji nie chce.

Za weksle długoterminowe na Berlin 50.85 żąda­
no—o 2’4 kop. drożej niż wczoraj. Płacono 50.77’4. 
Krótkoterminowe również w żądaniu wyższe 50.70 
—płacone były od 50.60 do 50.65. jak wczoraj.

Na pomniejsze miasta niemieckie — wprawdzie 
bardzo pierwszorzędny papier — po 50.77’4 uloko­
wać zdołano. Krótkoterminowemi żadnych nie ro­
biono tranzakcyj.

Na Londyn bez obrotów — 10.30 o 1 kop. dro­
żej żądano.

Na Paryż niby taniej 41.05 płacono, 41.15 żą­
dano, lecz był to papier z terminem jednomiesięcz­
nym.

Na Wiedeń zupełnie bez zmiany 85.60 żądano, 
85.20 do 85.35 płacono, stosownie do rodzaju pod­
pisu.

Papierami obrót nieco większy niż w ostatnich 
dniach. Szczególniej popytem cieszyły się pożyczka 
wschodnia i listy zastawne miejskie.

Za likwidacyjne średnie płacono 88.05, żądano 
za większe 88.35, 88.20 za mniejsze.

Pożyczka, wschodnia płacona po kursie wczoraj 
żądanym 92.40, a nawet i wyżej 92.50—bez różnicy 
emisji przy żądaniu 92.65.

Listy zastawne ziemskie bez zmiany. Serja I 
100.35, 100.30 i 100.25 w żądaniu. Płacono 100.15 
za A, 100.05 za male. Serja III 100.20, 100.15 i 
100.05 bez tranzakcyj. Serji II i IV nie dotykano.

Listy miejskie 96, 94, 93 i 92.50 wedleseryj w żą­
daniu. Płacono za I 95.50, za II 93.65, za III 92.80, 
za IV 92.30.

Łódzkie 86.25,85 i 83.50 w żądaniu.
Akcje w zupełnym spokoju.
Godzina 12’4. Usposobienie dosyć mocne. Kursa 

niezmienione.
J. W.

Sprawozdania z targu zbożowego
na placu Witkowskiego dnia 13-go lutego 1884 roktt.

Dowozy dziś nieco słabsze niż w ostatnich dniach. 
Tak osią mniej dowieziono jako też i w próbkach mniej 
okazywano.

Ogółem przedstawiono do sprzedaży 900 korcy psze­
nicy i 700 korcy żyta.

Gatunki wystawiono na sprzedaż średnie, a najwyżej 
dobre średnie, tak żyta jak pszenicy.

Przy spokojnej pogodzie i braku wiatru, po wczoraj­
szych nieco większych zakupach, ruch bardzo mały, u- 
sposobienio wyczekujące i słabe, chęć kupna prawie 
żadna.

Oglądano, traktowano o ceny się dopytywano, lecz 
do tranzakcyj przychodziło tylko z wielką trudnością.

Ceny obniżyły się cokolwiek.
Za pszenico średnią 8 rs. 10 kop. do 8 rs 25 kop. 

płacono nieco lepszą 8 rs. 80 kop. do 8 rs. 95 kop. Po­
ślednich nie kupowano wcale, wyborowej nie było.

Zyta bardzo niewiele kupiono, płacąc za batdzo dobre 
do 6 ts.

Owsa niewiele 50 korcy po 3 rs. sprzedano.
Grochu 70 korcy dostawiono, lecz nie było nań ama­

torów.
Siana i słomy bardzo niewiele dostawiono. Ceny od 

wczorajszych nie różne.
J. wt.

WYKAZ DEPESZ
otrzymanych przez warszawską centralną stację telegra­
ficzna w dniu 12-ym lutego roku 1884-go, a niedo- 
ręczonyeh adresatom, z powodu niedokładnych adresów:

Leon Lenartowicz, Wronia nr 4 lit. a 20, —Moritz 
Brahn, Zielna,—Nowolipki 33a, urlopowany feldwebel 
Malinowski,—Mowsza Leib Erlach,—Leon 0. Goldberg, 
—Grinberg,—Koński,—Ludwig Feinstein Comp.,—Stem­
pel Kogeuowi.—L. Lewin, Muranowska,—Hoża mieszk. 
10, pani Gałęzowski.

Uwaga. Osoby, żyeząee odebrać którą z wyżej wy 
mienionych depesz, winny przedstawić stacji telegraficz­
nej dowód legitymacyjny.

•ODPOWIEDZI REDAKCJI

— Panom Z. w Kole i S. w Radomiu.—Za pomyl' 
kę przepraszamy. Sprostowanie podaliśmy w nrze 43b.

— Panu S. P. — W Częstochowie ukazuje się tylko 
w pewnych terminach kartka ogłoszeń bez literackiego 
tekstn, — Projekt obniżenia dla uczniów gimnazjalnych 
opłaty za jazdę koleją żelazną istnieje rzeczywiście, 
został jednak dotąd wprowadzony w wykonanie. Obniż®' 
me ma się odnosić tylko do podróży na wystawy urzą* 
dzane w celach naukowych.

— Bezimiennemu.— Nic rozumiemy o co chodzi. 
Według pana zarząd stowarzyszenia działa z własną 
szkodą, pomijając interesy i prawa swoich członków. 
A więc czyja w tom wina? Zresztą, może nie pojmuje­
my pana, racz wiec wyłuszezye rzecz bliżej, a przed®' 
wszystkiem... podpisać się!

r £ A T ft A
WIELKI. Dziś: „Twardowski” (występ p. Marji 

Giuri). Jutro: „Don Juan”.—ROZMAITOŚCI. Dziś: 
„Kosa i Kamień'-1 i „Dom otwarty”. Jutro: „Skarb” 
i „Dom otwarty”. — MAŁY (przy ulicy Daniłowi- 
czowskiej nr 4). Dziś: „Wesele Oliwetty". Jutro: 
„Cbcę sobie pohulać“ i „Werbel domowy”. 
W*——5—Uli iiiijjjnin ■—IIW——

HA XT 011. śBPSiPidiS.P
Goldstein i Tachauer,
lirakowskie-Przedntteście 

asekuruje ross. prem. pożyczki od amortyzacji pó

Tabele krajowe i zagraniczne wszelkich losów i po- 
źyczek do przejrzenia dla Sz. publ. bezpłatnie. (4)

—mpswc.waganuatfr 

KOMITET 
warszawskieim Towarzystwa wltólarekieno 

ma honor zawiadomić pp. członków, że w sobotę, 
dnia 16-go b. m., o godzinie 10 w. urządzony będzie 

wieczór tańcujący, 
bilety wydawane będą we środę, czwartek i piątek 
od godziny 8 ej w. Liczba osób ograniczona. (558

Lecznica
dla przychodzących chorych,

plac Teatralny nr 7, dom Neprosa.
Przyjmują w niej:

Od 9—10. Dr Landau, choroby szczęk i zębów. Zamówie­
nia na sztuczne zęby i plombowanie. Godzien.

Od 10—11. Dr Jelenkiewicz, choroby chirurgiczne i or­
ganów moezoplciowyeh. Codzień.

Od 11—12. Dr Sierpiński, choroby organów trawienia. Co­
dzień.

Od 12—1. Dr Ficlsi, choroby kobiet. Codzień.
Od 12—1. Dr Pawłowski, choroby wewnętrzne i dzieci, 

szczepienie ospy. Codzień.
Od 1—2. Dr Henryk Stankiewicz, choroby weneryczne

i skórne. Codzień.
Od 1—-2. Dr Estreicher, choroby wewnętrzne. W niedzielę, 

iioniedzialek, środo i piątek.
>r Kleczkowski, choroby wewnętrzne a specjal­

nie serca i organów oddychania. We wtorek, czwar­
tek i sobotę.’

Od 2—3. Dr F. W.inawer, choroby oczne. Codzień.
Od 3—4. Dr Rosenthal Alb., choroby nerwowe, leczenie 

elektrycznością. Codzień.
Od 4—5. D" Fr. Bnbihstein, choroby kobiet. Codzień.
Od 5—6. Dr Przyhorowskś, choroby wewnętrzne, a spe­

cjalnie nosa, gardła, krtani i płuc (Laringoscopia, 
leczenie wziewaniami). Codziennie. 1

Opłata za poradę kop. 25. —7—
■■■■■■raTwwnyKłłwiwróurMrun-iamici. ur.j-.ji.w.tf/ . ^utrz-jzcyami bi

— Doktor medycyny, IRrnryls. Riussbaum, 
powrócił do Wartzawy. (552)

— Ambulatorium. dra l Preidew 
sona dla chorych wewnętrznych specjalnie: płuc, 
gardła i krtani (laryngóskopja), otwarte od godz. 1 
do 21/, po poł. Karmelicka 2 (róg Leszna). (263

— W warszawskim szpitalu dla dzie­
ci przy ulicy Aleksandrja nr 23, udzielają porady 
chorym przychodnim: od godziny 101/, do 12 w po­
łudnie W chorobach wewnętrznych: naczelny lekarz 
dr Sikorski i d-rowie ordynujący Biegański, Budre­
wicz i Malinowski-, w chorobach chirurgicznych dr 
Peszke-, w chorobach ocznych dr Przybylski. (4076) 
——m—wii■!■■■■ wiu.ii i. ■ iiL~rr7 - "-.'"iTT.rr.rr;----. -.-nr..riijiiiiMHJMWMMBiaJBuiui

— Dr Słonimski, choroby chirurgiczne i mo- 
czo-plciowe. Marszałkowska nr 51, Sienna nr 1, do 
12 i od 4—6 po południu. (489)
i^na——■ww—rm~»- m.'..uin.  hiii   w—ui—

Józef Bandurski i S-ka.
mają zaszczyt zawiadomić, iż filję kantoru sprzeda­
ży węgla i materjałów budowlanych przenieśliśmy 
z ulicy Niecałej do składu sukna i kortów p. J. No­
wakowskiego, Ńowo-Senatorska nr 8. (491)



rivia/ a vróźne’ Kapy- KoMry> Jcdwa' U T W ANT bne l’biJane- Serwety, Chodniki
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Oielźyńskiego, Marszałkowska (w podwórzu).

Administracji dóbr, fabryki, 
poszukuje obeznany teoretycznie i praktycznie u- 
zdolniony gospodarz, który przez lat 24 prowadził 
wzorowe gospodarstwo. Zapewnia podniesienie do­
chodów i wprowadzenie najnowszych systemów 
rolnictwa. Wiadomości bliższej zasięgnąć można 
w redakcji Kurjera. (81)

HERBATA 
bezpośrednio sprowadzana z najznakomitszych plan- 
tacyj chińskich przez firmę

li. hr. Skarbek i Bi", hr. lionikier, 
sprze.daje się tak w składziegłównym w Warszawie, 
przy ul. Senatorskiej 28, przy placu resursy kupie­
ckiej, oraz w znaczniejszych handlach kolonjalnych 
w miejscu i na prowincji. (56)

— Czytelnia Hassyldy IŁulikowskiej 
zaopatrzona w nowości w pięciu ję­
zykach, Elektoralna nr 9. (1)

Sztuczna hodowla kur.
Osoby życzące sobie oddać się pracy około sztu­

cznej hodowli knr i wylęgania, mogą zgłaszać się 
do podpisanego, który w ciągu kilku miesięcy przed 

j wprowadzeniem zakładu w życie, udzielać będzie 
| stosownych wskazówek i zaznajamiać z tą nieznaną 
J u nas a wielce pożądaną gałęzią gospodarstw.

'T’srtuis ZFłotnio^zi.
Ulica Krucza, nr 13, dom Jamiołkowskiego, m. 23. 
Każdodziennie od godz. 4—7 wieczorem. (566) 

“skradziono
dwie akcje banku kijowskiego serji trzeciej nr 0050 
i nr 0051, nagrody rs. 50, wiadomość: Hotel litew­
ski nr 1 szy, Z. lir. Bielski. (571)

Tattersall warszawski,
W piątek, dnia 15 (3) lutego, o godzinie 12-ej 

w południe

Licjrtacja koni 
rozpłodowych, wierzchowych i zaprzęgowych, po­
chodzących z najcelniejszych stadnin w kraju.

Koni zameldowano 60. Oglądać można we czwar­
tek dnia 14 (2) lutego. (179)

________ Dyrektor K. Wodziński. 
g*—łu ^luwiiaiiu—iuMii——■Mwwuwiiiwpiwwazw-łPKWH^^f iuiiihi a

— Są do sprzedania za bardzo przystępną cenę 
różne materjaly budowlane pochodzące 
z rozbiórki magazynu dr. ż. warsz.-wied. Wiado­
mość przy ulicy Chmielnej u Szwajcara warsztatów 
dr. żel. warszawsko-wiedeńskiej. (430)

Dentysta JI. ii. Xeuinark-ijębiński, syn, 
b. wychowaniec szkół dentystycznych w Ameryce, 
przez lat 12 w mieście tutejszem praktykujący, wsta­
wia zęby po rs. 2. Wlomackie nr ’ (417)

Z keńe. giełdy
płac.

ter.

92 65
92.65
92 65

Weksle:
Berlin 500 mar. z krótk. 
Londyn 1 fnnt stert „
Paryż 100 franków „
Wiedeń 100 gnid. „

Papiery publiczne:
’4% Listy z. 3 okr. ser. I i J3 
6% Listy z. nowe z r. 1869 d.

1 m
Listy zast.

Akcje 
Akcje 
Akcje 
Akcje 
Akcje 
Akcje 
Akcje 
Akcje 
Akcje 
Akcje 
Akcje 
Akcje 
Akco

ICO 35 
100 25 
96 00 
94.00 
93 00 
92 50 
86.25 
88.35 
8820

Listy zast. 
4% ' Listy

Bilety Banku Ces. ser. I, II i III 
Kos. Poi. Premj. z roku 1864 
, „ . ... 1866
J Pożyczka wschodnia rs. 100

n 1-8. 100
111 ,, rs. 100

AkcjoI obligacje:
Ąkcje dr. żel. warsz.-w. rs. 100 

dr. żel. warsz. -b. rs. 100 
dr. żel. warsz.-terespol. 
dr. żeL fabryczno-lóazk. 
Banku handl. w Warsz. 
Banku dysk, w Warsz. 
Banku handl. w Łodzi, 
warsz. Tow. ub. od ognia 
warsz. Tow. labr. cukru 
Tow. lab. cukru Józefów 
Dobrzel. Tow. lab. cukru 
Tow. Lilpop, Rau i Lr r. 
Tow. Łazienek i Łr ni 
Tow. zakł. przędz. 7. w.

Kurs eiełfly warszawski
Dnif 13-go lutego 1884 r-

” nr ” -Dtm. M arsz, serii I 
: : iS

IVIł
m. Łodzi serji I 
likwidacyjna duże, 

main.

iąd.
50 70
10 30
41 15
85 60

NA PLACU WITKOWSKIEGO.

Wartość kuponów:
Od Listów zast. nowych 5% kop. 7O’S/,S.
Od Listów z. tn. Warsz. s. Ii II k 182’/z■ 
Od Listów zast. m. Łodzi kop. 138%.
Od listów likwidacyjnych kop. 78%.

Cena okowity:

nni> 13-go lutc-go 1884 r.
Pud Korzeo

od | do od | do
k !) p i e j o k

Pszen. 242—250 sm. i ord. — — — —
_ „ pstra i dobra — — — —
„ „ biała . . . — — 810 825
„ „ ' wyborowa . — — 880 795

Żyto wyborowe 232 iunt. — — 600 —
„ średnie..................... — — — —
„ wadliwe . • . . . — — — —-

Jęcziuień 2 i 4 rzęd. 202 f. — ——
Owies...................... 141 f. — 300 —
Gryka...................... 202 f. — —
Rzepik letni..................... — —

„ zimowy 212 funt, —• — —
Rzepak rapos zim. 212 i. — — —— —
Groch polny 262 luuu . — —
Ziemniaki......................... — —
Masło świeże funt ... — *

„ solone pud . . . — — —
Siana pud....................  . — — —
Słomy pud......................... 28 30 — —
Drzewo opał. twar. s. kub. —

„ miękkie „ — — — —

r. dnia 13..go lutego 1884 roku.
Hurt skład, garniec rs. 2 kop. 65 

„ wiadro rs. 8 kop. 14s.

r—SjBcjaliy SM W—j
POD FIRMĄ

F. VENULET & Comp
dawniej

i JEAN STIFFT & FILS Sr, i “ES °w Warszawie, ulica Długa nr 45, wprost Nalewek.
Niniejszem in nnv zaszczyt zawiadomić Sz. Klientów naszych i Sz. P bil- 3“

LO czność, że handel win prowadzony od lat 6 na własny nasz rachu- 
nett, lecz pod obcą, firma: Jean Stifft & Fils S-r

ja z dniem 1 (13) Stycznia r. b„ sr*

pod naszą własną firmą E
co

prowadzić rozpoczęliśmy.
Przyjętej i zachowywanej prze: nas dotąd zasady, obsługiwania kupują­

cych, wyłącznin tylko czystemi eryginalnomi winami, po cenach 
możliwie nizkich i w przyszłości J.śle trzymać się będziemy, a mamy na­
dzieję, że Sz. Publiczność i nadal raczy zaszczycać nas tem samem zaufaniem, 
jakiem się dotąd cieszyliśmy.

Oprócz wielkiego wyboru win węgierskich, polecamy wszelkie gatunki 
dobrych wystalyeh win: bordoskich, reńskich, hiszpańskich, szampań­
skich, oraz koniaki, rumy, likiery, różne wódki i porter angielski.

Sprzedaż win; na butelki, garnce i beczki. 288R

Adffiinistracja Żeglugi Parowej, 
na rz. Wiśle, |

• wiadamin, iż od Niedzieli to iest 5 (17) b. m., statek parowy passażerski .KONSTANTY" 
™,Wft '■ pomiędzy- Sandomierzem a Nowo-Aleksandrją (Puławami).- 

ai i odejdzie pierwszy raz w Niedzielę o godz. 8 z rana, z Newo-
Aleksandrji (Puław) zaś w Poniedziałek o g. 5% zrana.-Z d. 8 (20) b m zaezną 
xsowac statki do Płocka z Warszawy. Bliższe szczegóły doniosą afisze i rozkłady jazdy.

Magazyn Worów MęzficH

Miodowa 6, obok składu 
aptecznego,

odznacza się zręcznym i wy- 
studjowanym Krojem a 
obok starannego i elegan­
ckiego wykończenia cena­
mi zachęcająco przystępne- 
mi. Gotowa robota również 
korzystnie do nabycia.—Na 
prowincję sposób brania 
miary wysyła. 419

Fabryka Kwiatów
IT. Handlera,

Nalewki Nr 9,
poleca wielki wybór kwiatów podług naj­
świeższych wzorów paryzkich.

Sprzedaż hurtowa i detaliczna.
Tamże potrzebne są Panny uzdolnione i do 

nauki. 353

W WIERZBNIE
do sprzedania 200 korcy buraków pa­
stewnych. Wiadomość na miejscu. 421

Suknie B
ślubne, ba-a
Iowę, wizy-B

Iowo B
i skromne, a

i Przyjmuje do roboty
i punktualnie 

wykończa
PRACOWNIA

ANNY
Dzielna X 7/>, 

gdzie sąd pokoju.

Do sprzedania

Majątek Ziemski 
w gub. Kieleckiej pod Proszowicami, obejmu­
jący 1,200 morgów ziemi ornej, wraz z łą-; 
kami, położony w najlepszej glebie proszow­
skiej przy drodze bitej w sąsiedztwie 2 cukro­
wni. Bliższe szczegóły udzieli p. L.Trz®trze-: 
wiński, w Krakowie, Rynek, pałac Spizki., 
Wszelkie pośrednictwo wyłącza się. 314 ‘

Sukienki 
dla dzieci 
i mun­

durki dla 
uczinnlc.

'I

Krój 
najśwież­

szy, wykon 
czenie ele­

ganckie.

przy SALI LICYTACYJNEJ, |
i

7

1^1

SALA LICYTACYJNA
MIODOWA Nr 10,

Przyjmuje na sprzedaż z wolnej ręki i licytacji, lub na przechowanie, 
wszelkiego rodzaju ruchomości, wyroby i towary.

Posiada na składzie wielki zapas mebli nowych i używanych.
Otwarta codziennie od 9 rano do 7 wieczór, z wyjątkiem Świąt

„ANTIRHEUMATICON.”
Maść roślinna- przeciwko reumatyzmowi, drzączce i wszelkim cierpieniom 

kończyń.
Liczne pomyślne próby o.lbyte w Paryzkich Szpitalach i doświadczenia PP. 

Doktorów na osobach prywatnych, dowiodły ze BAnt.irhenmaticnn“. w zupełności 
zasługuje na uznanie i zaleca się wszystkim jako znakomity środek przeciw­
ko reumatyzmowi.

Cena za słoik rs. 1 kop. 50, — z przesyłką rs. 2.

EKSTRAKT**]roślinny
I Nieomylny środek przeciwko piegom, liszajom i wszelkim wyrzutom skórnym 

Środek ten jest prawdziwym fenomenem w sztuce kosmetycznej, nadaie skórze 
naturalną białość i świeżość.

Cena za słoik kop. 75, — z przesyłką rs. 1.
Główny Skład w Warszawie, w Kantorze Agenturowym

Sprzedaż detaliczna w składach Aptecznych i pierwszorzędnych aptekach. 331r

BffiWMMfflieBIIIIIIII IIIIWMIill mm BBWB

Udziela zaliczenia na wszystkie przedmioty wartościowe. 255 
Otwarta codziennie od 10-ej rano do lej po południu, oprócz Świąt

9549



NAJNOWSZE WYDAWNICTWA
KSIĘGARNI, SKŁADU NUT i FORTEPIANÓW

GEBETHNERA I WOLFFA.
A, Dzieła treści beletrystycznej,

326r Rs. kop.
Bykowski J, P. Lepsze dobre imię, niżli maście drogie. Historja starej bra­

my zamkowej. 1 20
Gruszecki Artur. Wykolejony. Nowella. — 50
Jordan. Gawędy w listach do Pana Jana, przez autora Wędrówek Delegata. 50 
Kraszewski J. I. Klasztor. Opowiadanie. “ 1 20

— Wilczek i Wilczkowa. Opowiadanie historyczne z końca
18-go wieku. 1 —

Kraszewski Kajetan. Pod wyrokiem. Opowiadanie z lat 1706—1713. Dwa
tomy w jednym. 1 80

Myriel Jerzy. Syn przemytnika. Powieść oryginalna. 2 tomy. 2 —
Przyborowski Walery. Płowce. Powieść historyczna z XIV w. 1 20
Rapacki Wincenty. Odsiecz Wiednia. Obraz dram, w V aktach. — 80
Sahi-Bej. Krwawy d rob?k. Powieść z życia Albańsko-Macedońskiego 1 50
Sienkiewicz. Pisma. Tom I—V. Wydanie 2-gie po 1 —
Triplin Aniela. Syn księżniczki. Powieść obyczajowa. 1 50

EL Dzieła treści poważnej.
Dubiecki Marjan. Obrazy i studja historyczne. Serj i I. 2 —
Jarochowski Sprawa Kalksteina. 1670—1672. Op iwiadanie history .zne.

Wydanie wznowione. — 80
Rejchman Br. Teorja Darwi: a w stosunku do nauki i życia. Szkic ogólny. — 50
Scherr Jan dr. Histuja literatury powszechnej, według 6-go wydania ory­

ginału niemieckiego przełożona, w osobnych nrzypisk.ic.h uzupełniona
i w dziale literatur słowiańskich znacznie pomnożone, przez Br. Za­
wadzkiego. 2 tomy. 6 —

Smolka stan. Szkice historyczne. Serja I i II po 2 —
Spencer Herbert. Wstęp do Socjologji. Tłóm. z nngielsk. dr. H. Goldbwg. 2 40 

‘ Struve Henryk O nieśmiertelności duszy. Odbitka z „Wieku/ — 40

Wyszło z druku dzieło:

Mieczysława Romanowskiego
w 3 tomach.

Poezje Romanowskiego zajmują w piśmiennictwie naszem po- 
ekesne miejsce nie tylko dla zalet formy, ale dla najszlachetniejszych 
dążności myśli i niezwykle głębokiego i podniosłego uczucia.

CENA 3-ch TOMÓW WYNOSI;
bez oprawy rs. 4 kop. 50, w oprawie rs 5 kop. 50.,

Dla prenumeratorów pisma „Bluszcz.”
bez oprawy rs. 3.60 (pocztą rs. 4), w oprawie rs 4 50 (pocztą rs. 5).

Skład Główny w Księgarni M. GLOCKSBERGA,
ulica Królewska Nr 5. 340r

>■ I . ............ ■■■■■■■ I UIIW—il. I— ■■ .................. ■ ■ ! W—M—.O. ....... ............... ....................................... ..

Kalendarze Józefa Ungra na rok 1884 
■m™™n»»E™raBz.-jaEsansB«im  ■mMnamramnMNKMaBnsa 

Kalendarz Warszawski ilustrowany populara ;-naukowy.
Wydany obecnie kalendarz na rok 18S4, liczy 39 rok istnienia, mieści w sobie .arty­

kuły celniejszych w literaturze naszej pisarzy, oraz dział informacyjny i kronikę roczną.— 
Cena kalendarza kop. 50.

Cena egzemplarza ozdobnie oprawionego kop. 30.

KALENDARZ ŚCIENNY
Cena egzemplarza kop. 15.

Do nabycia we wszystkich księgarniach, oraz w Księgarni Józefa Ungra w Petersburgu 
plac Kazański Nś 7.

Uwaga. Osoby zamieszkałe na prowincji, jeżeli pod adresem wydawcy nadeśla rubla 
jednego na powyższe trzy kalendarze, otrzymaj;], t ikowe franco, jeżeli zaś na- 
deślą należność na którykolwiek egzemplarz pojedynczy, w takim razie uprasza się 
o dołączenie po kop. 10 do każdego egzemplarza na koszta przesyłki.

113 Adres: JÓZEF UNGER, Warszawa, Nowolipki 3.

0 NAUCE KROJU.
ż opuściła prasę w8]edycji „Najnowsza i najpraktyczniejsza uh

wioną metoda kroju" zlicznemi pięknemi i najnowszemi wzorami,okryć, płaszczy i mantyl dołmano- 
wych i takowe jako i suknie wyuczam praktycznie z zupcłnem wykończeniem z ma­
teriału. do każdej fi j ury i mody. Jest to jedyny podręcznik dotąd w naszym kraju, opra­
cowany odpowiednio do postępu czasu i potrzeb społecznych, traktuj : nie jako proste rze­
miosło, lecz jako sztukę i naukę, udogadniającą i ulgę w pracy przynosząca, z tak wyczer­

pującym wykładem, że nawet same panie wyucz ają się kroju w różny sposób, jak komu 
dogodniej, za pomocą sztucznej linijki ułatwiającej bardzo naukę rysnnku > bez li­
nijki od ręki, a w danym razie gdy zabraknie rozmiaru lube ntymi tru, można to wszystko 
zastąpić kawałkiem papieru, EdyejaS zawiera drugą dodatkową nową metodę na sposób 
Francuzki przezemnic poprawnie ułożoną i takową moim uczennicom udzielam bezpłatnie.

Praca moja cieszy się ogólnem uznaniem Publiczności i jest poszukiwaną, nagrodzo­
na na wysławię, przyznano mi patenty wynalazku, w Paryżu, Brukselli i Innych stolicach. 
Takie uznania i prawa udzielają władze, tylko za nowo wynalazki prawdziwy pożytek i ulgę w pracy 
przynoszące.—Co tylko opuścił prasę pierwszy w naszym kraju podręcznik traktujący specjal­
nie o nauce kroju bielizny z licznemi eleganckiemi wzorami wrzelklćh fasonów, jakie tyl­
ko w zakres toalety negliżowej męzkiej, damskiej i dziecinnej, wchodzić mogą, z wyczerpującym 
a jasnym wykładem z 16 Tabl. dużego formatu. Cena rs. 2, poczta k. 30, eenn metody kroju 
sukien z 34 Tabl. tak w polskim języku, jako i w przekładzie rossyjskim rs. 3.50,' linijka 
sztuczna rs. 1.50, poczta, opakowanie kop- 75 Wpisy na ktirsn przyjmuje każdodziennie 
w moich szkołach w Petersburgu. Lwowie, Krakowie, a w Warszawie, Miodow i Aj 1, 
osobiście prowadzę wykład.—K. GŁODZIŃSKL 416

MOCKBA 
1882
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OGNIEM i MIECZEM
powieść z lat dawnych

PRZEZ

HENRYKA SIENKIEWICZA,
w czterech tomach (łom 3 i 4 w jednym).

Trzy wielkie (omy (około DO rrkuszy <lrnkii>.
Cena tylko do dni2 1 Marca r. b. rs. pięć (5).

Dwa pierwsze tomy wyszły już z pod prasy i są d> nabycia we wszystkich księgar­
niach; tom trzeci ukaże się w pierwszych dn ach Marca r. b.
Z chwalą wyjścia tomu trzeciego, cena całej powieści 

podwyższoną zostaje na rs. sześć ((»).
Nadsyłaj ;ey należność wprost do Administracji „Stówa", Mazowiecka 11, nie po­

noszą ko ztów przesyłki pocztowej. 327r

HODOWCA
Pismo tygodniowe ilustrowane, 
poświęcone hodowli zwierząt, 
sportowi i weterynarji popularnej, 

Ni 6 wyszedł z druku i zawiera:
Bydło czy owce? przez J. Sypniew­

skiego. — Nieco o shorthornaeli, p. JW. 
Kozłowskiego. — Konie w Galicji, przez 
prof, d-ra A. Bareńskieg > (z drzewo­
rytami J. Kossaka). — Opas wołów p. 
A. Sniegockiego.—Targowisko na Pra­
dze, p. prof. Żórawskiego. — Silva re­
rum. — Pytań.a i odpowiedzi. — Ze sportu. 
Sprawozdania targowe. — Lista prenumera­
torów rocznych uczestniczyć mających w lo­
sowaniu premjum. — Od Redakcji. — Ogło­
szenia.

Dla rocznych prenumeratorów przeznacza 
się droga losowania 466

Wielkie PREMJUM
Ogier rozpłodowy 

rasy ardeńskiej.
Prenumerata wynosi w Warszawie: 

roczuie rs. 5, — półrocznie rs. 2 kop. 50.
Na Prowincji i w C:sarstwic: 

rocznie rs. 6. — półrocznie rs. 3.

Adres Redakcji: Sienna 6a.
Wyszedł już pierwszy zeszyt 

urn imii
wydanych przez

K. Bartoszewicza.
Zeszyt ten zawiera humorystyczne utwory 

Reja. Koch ■ newskiego, Górnickiego, Chodź­
ki, W. Szymanowskiego, A. Bartelsa, przy­
słowia Rysuiskiego, epigramatu Legatowiezn, 
anegdoty historyczne, utwór, humorystyczne 
lud we itd., itd. — Ceni, zeszytu 25 kop., z 
przesyłką 30 kop.—Całość złożona z 12 ze­
szytów rs. 2 kop. 35, z przesyłką rs. 3.

Do nabycia we wszystkich znaczniejszych 
księgarniach.

Na składzie w księgarni G. Centner- 
szwera, Marszałkowska liii 73. 461

Ksiepnia i Skład Hat 272
GEBETHNERA I WOLFFA, 

po’eca:

S. DICKSTEIN,
Pocztowa nauka Geometrii 

w zadaniacli, podług metody
W. J. SPENCERA. 

Wyd. 2-gie powiększone, ko, . 20.

PwmS 
chrześcijanin, 

kawaler, dobize uzdolniony, z dobrenit świa­
dectwami, znajdzie miejsce w dystylarni ka­
żdego czasu. Wymaganeni jest prócz dy- 
rtylncyi zajmowanie się ekspedycją i robotą 
przy oczyszczonej. Wiadomość listownie do 
Ferdynanda Landau, właściciela th stylami, 
ul. Stare Miasto w Radomiu; albo u- 
stnie w składzie aptecznym 1’. H. AWelt przy 
ulicy Nalewki M 7 w Warszawie. 324R

Do sprzedania 

para Koni, 
ogier gnialy lat cztery, klacz sknro-gnia-ta 
lat. 9.—Cena pary ts. 400—Ulica Trębacka 
Nt 5, u stangreta Marcina. 471'

Niie' podpisana wzywam swego 
męża Szymona Esse. przepałego 

bez wieści od lat 27, aby się do mnie zgło­
sił, lub z.aw adomił o miejscu swego pobytu; 
jak również upraszam każdeg', ktoby wie­
dział, gdzie Esse przebywa lub gdzie umarł, 
aby zawiadomić mnie raczył, a koszta zwró­
cę.—Adres mój: Koszuty p. Słupce. 472 . 1 
Weronik} Esse, z domu Janiszewska.

Największy wybór najmodniejszej 

Biżuterji Paryzkiej, 
w imitacji złota, srebra i drogich kamieni, 

poleca 
Magazyn Galanteryjny 

BERNARDA KIPMANA, 
róg Senatorskiej i Miodowej. 12t 

"posady 
w Cesarstwie lub Królestwie, 

b. OGRODNIK
m. WARSZAWY. 412 

teoretycznie i praktycznie obznajmiony we 
wszystkich gałęziach swego zawodu i cko- 
nomji w takowym, a 30 letnia praktyka w 
kraju i zagranicą, w której 15-letni.n służba 
jako ogrodnika m Warszawy, jest najlepszą rę- ■ 
koj mią o znajomości fachu; w arszawskie ogrody 
miejskie, oranżerje, trepauzy, nad któremi 
miałem nadzór, w Warszawie, przezemnie 
założone skwery, parki, szkółki, aleje itp, 
i.ajlepszeni si świadectwem praktyki. War­
szawa, Pańska Jś 39, mieszkania 2).—J. D.

Kołdry od rs. 5’k 
Kołdry sławuckie i angorowe^ 
Pleedy i Chustki. 
Plusze czarne i kolorowe. 
Flanelki i Korciki.

WIELKI WYBÓR 

na alrjcia damskie ■ 
poleca 

Skład Sukna i Kortów 
F. WINKLERA, 

ulica Jtotzobuo, róg Wierzbowej, d Zn 
hr. K"asińslciegV. 14R

Do sprzedaży 
w caiości lub częściach 

Folwark Sulejów
z zabudowaniami, obejmujący przestrzeni mórg 
296 pr. 275, bez służebności, położony we 
wsi kościelnej, odległy o pół góilz. drogi od 
stacji Tluizcz dr. żel. Petersburskiej. Wia­
domość w Zarządzie dóbr w Jadowie, przez 
st. Lochów lub w Wars awie, w kancelarji 
lir. Zatnoyskieli, Rymarska 6. 318

używa się z nfezawo 
dnym skutkiem prze­
ciw kaszlom • ner­
wowym i knta* 
i wszelkim cier­

pieniom piersiowym. Zadawalnia i le­
karzy i chorych Łyżcczkaod kawy wystar­
cza. W Paryżu ulica Vivienne 36. w Aulpc* 
D-ra Chablo.

Fcszuinje

^
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ił —

prawdziwego Kachetyńskiego, nadszedł do 
nowo-otwoizonego składu, róg Saskiego pla­
cu i Królewskiej w domu Jiś 5. Czasowa zaś 
sprzedaż takowego przy ul. Królewskiej do­
mu M 3.—Osobom biorąeym większą, ilość od­
stępuje się stosowny rabat. 103

Izaak Kadżarduzów.

Wiadomość na czasie.

Potrzebny zaraz

DUŻY SKŁAD
massiv zbudowany, długości 80—100 ł. w po­
bliżu kolei Nadwiślańskiej, albo W.-Wiedeń­
skiej. Warunki bardzo przystępne. 424

H. J. Meyer, Boleść Jft 3-

Wyłączną hurtowa sprzedaż

! ffl Jo OKIEN i
z fabr. Pawła Ebstein w Sosnowicach, 3 

£ u p. A. FREUND,227r| 
u Mariańska Nr 4. -fl

Białe Rączki!
K Najbardziej czerwoni i opierzehnięte B 
gS ręce, wybiela i wydelikatnia preparat B 
g „Łotioń Heliodcrm“ po kilkora- sa 

H zewem posmarowaniu, Cena za flasz- 9 
■ kę rs. 1.20. —- Sprzedaż w Perfumerii g& 
9 Aleksandra Kocha, Krakowskie- B 
B Przedmieście N> 83. 20 ś:

W majętności Potok, za rogatką Marymont- 
ską, w odległości 1 wiorsty, jest do wynaję- 
ciaŁ kilka zabudowań mieszkalnych, które mo­
głyby się przydać na założenie jakiej fabry­
ki, gdyż miejscowość nadaje się do wszel­
kiego rodzaju przedsiębiorstwa. Wiadomość 
na miejscu a właściciela. 440

fabryka kwiatów
Eny Łapińskiej, 35R 

Niecała K 7 (gdzie Lecznica). 
Poleca Szan. Damom wielki dobór gar­
niturów balowych, podług najświeższych 
,!:'deli pnryzkich, garniturów sznelowyeh i 
pluszowych, girland i buki- tów ślubnych.— 
tleny umiarkowane. — Obstalunki na Cesar­
stwo i prowincję natychmiast uskutecznia. 

Pułk Litewski Lejb-Gwardji, 
podaj# niniejszem do wiadomości, iż stosow­
nie do decyzji Zarządu Okręgowego Inten- 
dentury w' Warszawie z dnia 18 Stycznia 
foku bieżącego za 2359 i w skutek roz­
kazu do Wojska Warszawskiego Okręgu 
Wojskowego, wydaneg > w roku 1883 z i Nż 
233,' —w następną Sobotę, to jest dnia 4 (16) 
Lutego o god'. 11 z rana, na dziedzińcu Ko­
szar Ujazdowskich, w których Pułk Litew­
ski Lejb-Gwardji się mieści, odbywać się 
będzie sprzedaż z 1 cytacji sześ uu butów 
’'Szytych nie do pary, oraz nieużytecznych 

.tnaterjałów do opakowania, jako to: rogóżki, 
imwiozy, szpagat, płótno do obwijania, pa- 

;uły konopne, skrzynie średniej wielkości, 
łuby j kartki (jarłyki). 318r

■ Lokal fabryczny 
przy ulicy Danielewiczowskiej Jś 5, 
z urządzeniem gazowem, gdzie poprzednio 
mieściła się drukarnia Bergera, a obecnie 
fabryka maszyn F. Fajan-a, jest do najęcia 
<’d dnia 1-go Lipca r. b.—]_><» lokalu należy 
też i odpowiednie mieszkanie z 9-ciu pokoi 
złożone,, oraz wozownia, jak również i część 
podwórza. Lokal fabryczny może też być wy- 
na ęt- m i bez pomieszkania. —Wiadomość u 
gospodarza domu.

Mii gain tarci ■
do sprzedania lub zamiany na pon tfejszą 
nieruchomość.—Wiadomość: Chmielna Ni 3

Tulipany, Krokusy. Azalje, Pa’my i 
wiele innych ozdobnych.—Bukisty, 'Wień­
ce i Dekoracje po nizkieh cenach, w 0- 
grodzie w H- teki Drezdeńskim. 465

| Kostiumy |
L wiosenne czarne i kolorowe. 458B
■ Magazyn Paryzki, Niecała 4. jS

do wszystkich władz rządowych, redaguje Biu­
ro Radcy Honorowego Burby. Marszałkowska 
™ 56, wprost Hotelu Franeuzkiego, 463

Dla Amatorów Ptaków.®

Jest potrzebna

Dubeltówka
dziwerowana, Lancastra, w dobrym stanie, 
jest do nabycia w Kantorze najmu powozów 
w Hotelu Krakowskim. 412

ŚWIECE NEWSKIE
t i niej o 40 kop. na pudzie. 

Cena ebacna: pud rs. 12 k. 20, 
funt kop, 31.

BAZYLI PERŁOW i Sjmit,
w Warszawie. 348R

I strusich i fantazyjnych, 

i® SENATORSKA 20, wprost ko- 
B ściola po-reformaekiego, poleca na 
I KARNAWAŁ 
gs Garnitury balowe, we wszystkich 
Ea nowych kolorach, Ptaki, Kolibry, 
■ Egretty sznelowe, Wachlarze, 
B genre-ant'que, jak niemniej Kwiaty

P ryzkie /. pierwszorzędnych tab.yk, 
f3 Garnitury ślubne, Bukiety ręćz- 
M ne, układ orygi aliiy, ceny przystępne, 
gj ipgr NOWOŚCI! Piumaż > Ma­

rabout we wszystkich ko- 
H 349R lorach do balowych tualet.

mało używana o sile 4—5 koni. Wiadomość 
ul. Gęsia Ni lb, u p. G. Tatarskiego, do g. 
11 zrana, stróż w kaze. 347R

APTEKA
jest do sprzedania w Kowieńskiej gub., mia­
steczko Rogowo, okolica ludna i zamożna.— 
Lekarz w miejscu. Bliższa wiadomość u Dul- 
skiego, Marjańska 3, inleszk. 6. 442

/jS\ Wielki wybór kanarków, dziennych 
noen.veh śpiewających ptaków, do- 

j» ttó|_.hrze gadających papug; amerykań- 
skieh cennych i śpiewających pt.-i- 

H\ ków, słowików inseparable i rozmai- 
U te psy, poleca Ernest Peschel, 
" Nowo-Senntorska, hotel Litewski,

Nowo-otworzona 
Fabryka ruskich Sardrnek 

H. GITTLER, w Sosnowcu,
eea pp. kupcom i handlującym wyroby 

swn ot fabrykacji, które pod względem do- 
delikatnego smaku, nie ustępują ni.f- 

’ tego rodzaju delikatesom;—16-letnia 
za granicą, jest dostateczną gwa- 

opakowanie w baryłeczkaeh i sloi- 
n?CA’~~.^ 0 h s t a 1 u n k a in i proszę od- 

iesc się listownie wprost do mnie podług 
łgwyższeg,, adresu, __________443

PUC io zabudowania

'broei i 
lepszyr 

’IT.ikty

fń;'a,Oni m** , ,>'^o^°ny w Alejach Jerozolim- K; », ,«*
SiŁtŁF.? TSSMft; 

Wiadomo^ ,warUl)hach do sprzed min. 
Uliet^ W, VU?tieIa te^ Placu przy

Nagrody rs. 10.
■ W dniu 8 Lutego, przechodząc przez po­
dwórze targi wolowego na Pradze, zgubio­
ny został Pugilares z 16 rublinii w goto- 
wiznie, oraz weksel iii blanco na summę rs. 
1,350 na J. [{akowskiego wystawiony’ i ksią­
żeczka legitymacyjna.— Upraszam o złożenie 
na Pragę pod .V 401, za ] o wyższą nagrodą.

429 Dawid Ałbraut.

CENNIK
Ujeżdżalni Bogumiła Krauze,

w Warszawie, Żurawia 35,
Rs. k. 

LEKCJE.
Za 12 lekcyj jazdy konnej dia dam . . 20 — 

„ 12 r ' n „ dla mężczyzn 15 — 
SPACERY:

Pierwsza godzina................................... 1 50
Następujące irodziny po...................... 1 —
Za towarzyszenie na godzinę............. 1 —

TRESURA.
Za wyjeżdżenie wierzchowego konia

zw . ezajną szkołą (compagne) ... 25 -—
Za wyjeżdżenie konia wyższą szkolą, 

stosownie do wymagań.
Za wyjeżdżenie 2 koni do powozu ... 30 — 

„ _ „ 1 konia do powozu ... 25 —
Zajedhorazową próbę wierzchowego lub 

powozowego konia.................... 1 —
Za używanie maneżu na własnym ko­

niu, nie będącym w zakładzie na 
stajni, miesięcznie.................... 5 —

Za używanie maneżu na własnym ko­
niu, będącym w zakładzie na staj­
ni. miesięcznie ........................ 3 —

Utrzymywanie Koni w Zakładzie.
Za wszelkie koszta utrzymania koni t 

dziennie...................... .. ............ 1 —
Całkowite utrzymanie konia miesięcznie 25 — 
Koszta kucia, leczenia i assekuracji. o- 

barezają właściciela konin.
Nauka służby stajennej.

Za naukę groom’a lub stangreta, stosownie 
do umowy.

Zakład roztwarty od godz. 7 rano do godz. 
9 wieczór.—Maneż opalany i oświetlany ga­
zem. — Do tresowania koni zakład posiada 
lekkich i dobrych berajterów. Wszelka do­
godność i wygoda dla Sz. Publiczności. 352

| I! Oczekiwane!!

" | Znane ze swej trwałości g 

j Trzcinowe Wycieraczki ft 
R od dŁO kop. “ 
A POLECAJĄ £

? F. Wierzbicki i S-ka, p 
rótWiwliowjllWiąj. 8 

SBiorącym w większej partji ustę- ™ 
puje się stosowny rabat. ę

H 261r •«

MALARZ 
pokojowy i znaków 

Franciszek Rydlewski, 
Złota Vr 22,

poleca się Sz. Publiczności, podejmując się 
wszelkich, robót malarskich, oraz restauro­
wania robót kościelnych i sklepowych; po ce­
nach możliwie nizkich i akuratuem wykoń­
czeniu tychże. 439

Dnia 27 Stycznia (8 Lutego) 1884 r. 

W IMIEH1U BAJJAŚNIEJSZEGO PASA. 
Sąd Handlowy Warszawski 

w Wydziale Upadłości, na publicznem posie­
dzeniu sądzącem. w składzie i astępują-y n 

Prezyd. Czł. Sądu: W. W. Andrychiewicz. 
Członkowie Sądu: J. O. Fiacet. W. A. 

Werthejm. Sekretarz, E. F. Czajkowski.
W sprawie o ogłoszenie upadłości 

spółki udziałowej dla prowadzenia fa­
bryki wyrobów z bronzu. miedzi i innych 
metalów, istniejącej w 'Warszawie przy ul. 
Tamka M 2831 zarządzanej przez Jana Ła­
pińskiego i Józefa Gasparskiego. postanawia

1. Ogłosić upadłość utworzonej na. zasadzie 
aktu urzędowego, z d. 6 (18) Grudni i 1878 
r., spółki udziałowej, dla prowadzenia fabry­
ki wyrobów z bzonzu. miedzi i innych meta • 
lów, dzień otwarcia upadłości ustanowić z u. 
24 Stycznia (5 Lutego) 18.84 r.

2. Na Sędziego - Komisarza zamianować 
Członka Sądu Juljana Fraget, ani kurato­
rów adwokata p zysięglego Maksymii ana 
Gliicksberga i wierzyciela Wincentego P.ś- 
niewieza.

3. Delegować Komisarza Sądowego Hol- 
torla do opieczętowania majątku upadłego 
znajdującego się w Warszawie przy ulicy 
Tamka pod Nh 2831 domu, jako też. i w in­
nych miejscach gdzie takowy znajduje się.

5. Wyrok niniejszy wywiesić na tabliey 
w sali przyjęć Sądu Handlowego, i ogł sic 
go w sposobie ustanowionym.

6. Wyrok ten opatizyć rygorem natychmia­
stowej egzekucji. Oryginał podpisali obecni.

Za zgodność z oryginałom świadczy pomo­
cnik Sekretarza (podj>.) Holc. M 54.

Kopja niniejsza wydaje się z akt Sądu 
Handlowego, w sprawie upadłości spółki u- 
działowej labryki wyrobów z Lronzc, mielzi 
i innych metaiów na zasadzie art. 7:5 Ust. 
P< st. Cywil. Kuratorowi massy adw. przys. 
Glileksbeigowi.—Warszawa dnia 28 Stycznia 
(9 Lutego) 1884 r.

Za Prezesa Członek Sądu (podp.) 
ANDRYCHIEWICZ.

Za Sekretarza (podpisano) HOLC.
(M. P.) Za zgodność świadczy 

£» kurator massy (podp.) M. Gtucksberfti

przy ul. Młynarskiej ?& 3106 o, 6700 
łokci  do sprzedania.—Wiadomość: ulica. 
Miodowa Jś 6, w magazynie zjednoczonych 
szewców, u buchhaltera.309 R

po 31 łok. (rontu, 64 głębokości, do uprzeda- 
nia razem lub pojedynczo przy ulicy Cie­
płej, pomiędzy Grzybowską i Krochmalną. Z 
powodu zamierzonego urządzenia baza­
rów na posesjach po Mirowskich Kosza­
rach, płaco te mają dobrą przyszłość. Wia­
domość Marszałkowska 60, w Magazynie 
Mebli, 1-e piętro. 219r

A. Swiebodzki
Pianista,

przyjmuje zamówienia na wszelkie zabawy 
tańcujące, w razie potrzeby może przyjąć ze 
swoim fortepianem. Ulica Piekarska J® 3, 
mieszkania 2, na dole.___________ 330

Plac do zabudowania, 
znakomicie położony w Alejach Jerozolim­
skich, blizko Marszałkowskiej pod Nś 17, 
frontu łokci 60 na okien trzynaście, głębe- 
kośei 94, na bardzo dogodnych warunkach 
do sprzedania. — Wiadomość u właścicielki 
tegoż placu pod 17, mieszkania 1, od 1-ej 
do 4-ej. 314 R

. > - .. .... ..

VERITABtl BŁNFniClINI

Hxcvetee en France et i 1’Etrangcr.

PRAWDZIWY LIKIER BENEDYKTYŃSKI 
z KLASZTORU FECAMP WE FRANCYI 
wyborny, wzmacniający, trawiący, wzbudzający apetyt. 
____ najlepszy ze wszystkich likierów 
ITwRirABLE^IQUEUR BŻNEDICTINE Lt^ki ™^zwo?oi*

«««««»— t?----- ---- i. ------ — Tdołu każdej butelki zamiesz-
'czonej, i noszącej podpis 
Dyrektora głównego.

! Prawdziwy Likier Bene 
______ ____dyktyński znajduje się tytko 

w następujących składach które zabowiazaly się piśmiennie nie sprzeda 
wać żadnych naśladowanych podobnych produktów :
W Warszawie: u pp. Simon i Stecki, Dobryez i S-ka, Stęp, 
kowski, Langner, Koch i Kułakowski, Kotecki i Schober, So­
wiński i Szulc, Lijewski i S-ka, Łasisz, Roesler i S-ka.

Wł. F. Sowieckiego i Bolesławo. Morskiego. 8
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Hotel Krakowski (ulica Bielańska), 
wydają się codziennie Śniadania i Kolacje a la 

carte, a Obiady po kop, 75 i wyżej.
Oprócz głównego lokalu, Gabinety urządzone elegancko, na żądanie z piani­

nem. Spiżarnia zaopatrzoną jest bez przerwy w świeży i zdrowy produkt, a Pi­
wnica we wszelkie nipoje z pierwszorzędnych firm kupieckich pochodzące.

Przyjmują się zamówienia na uczty i większe zebrania, na żądanie zaś 
z własnym serwisem i usługą w lokalu restauracyjnym. Kuchnia prowadzoną jest 
pod moim osobistym sterem przy współdziałaniu wyborowych kucharzy.

Gdy jedynie wydawanie zdrowych i smacznych potraw zapewnić 
może powodzenie Zakładowi, mam niepłonną nadzieję, że na tej dro­
dze i w tem nowem miejscu mej pracy, towarzyszyć mi raczą wzglę­
dy Szanownych Gości na które coraz więcej zasługiwać pragnę.

CENY w porównaniu z poprzedniemi w tymże hotelu praktykowanemi, zna­
cznie zniżone.

Stanislaw Krzyżanowski,
346R byiy restaurator Resursy Kupieckiej i Towarzystwa Wioślarskiego.

W nowo urządzonej przezemnie

c

Magistrat miasta Warszawy.
Dnia 16 (28) Lutego r. b., o godzinie 12 w południe, odbędzie się w sali licytacyj­

nej Magistratu m. Warszawy licytacja in minus przez opieczętowane deklaracje na dosta­
wę w r. 1884, do Warszawy:

1) 140 sążni kwadr, foremnych kostek kamiennych z granitu norwegskiego, od rs. 
43 za sążeń kwadratowy.

2) 2040 sążni kwadratowych zwyczajnych kostek kamiennych, z takiegoż granitu, 
od rs. 28 za sążeń kwadratowy

3) 1300 sążni bieżących burtnie, z takiegoż granitu, od rs. 11 za sążeń bież.
Mający zamiar ubiegania się o takowe przedsiębiorstwo, złoży w czasie i miej­

scu wyżej oznaczonym, na ręce p. o. Prezydenta Miasta opieczętowaną deklarację na­
pisaną na papierze stemplowym, ceny kop. 60, podług wzoru niżej zamieszczonego, wraz 
z kwitem Kasy miasta Warszawy, na złożone w tejże Kasie vadium, w ilości rs. 7750 
i na koszta ogłoszenia rs. 120, które nie utrzymującemu się przy licytacji zaraz zwró­
cone będą.

Warunki są do przejrzenia w Wydziale Administracyjnym Magistratu, każdodziennie, 
wyjąwszy dni świątecznych.

"^77“izór ćLo i:
W skutek ogłoszenia z dnia . . . podaję niniejszą deklarację, mocą której podejmuję 

się dostawy w roku 1884 do Warszawy, (wypisać szczegółowo z obwieszczenia wszystkie 
przedmioty dostawy) z ustąpieniem od cen przez Magistrat do licytacji podinyeh procen­
tów (wypisać literami), poddając się wszelkim obowiązkom i zastrzeżeniom w warunkach li­
cytacyjnych zamieszczonym.

Kwit na złożone w Kasie m. Warszawy vadium w ilości rś. 7750 i na koszta ogłosze­
nia rs. 120, przy niniejszem załączam.

Stałe moje zamieszkanie jest w N. N., (wypisać miejsce zamieszkania). 
Pisałem dnia N. N., (wypisać dzień, miesiąc i rok).

Podpisać wyraźnie imię i nazwisko. 284r

7 T:

■MB

z zabudowaniami fabrycznemii frontowemi, na placu 15,0001.  powierzchni mającym

z 2-ma maszynami parowami
z których Jedna o sile 60, a druga o sile 4 koni, z odpowiedniemi kotła­
mi, transmisjami, urządzeniem gazowem i wodoeiągowem, jest do wydzierżawienia 
pod dogodnemi warunkami, lub do sprzedania.—Wiadomość ulica Chłodna M 3/933 
obok straży ogniowej. 285R

W. J. ASMOŁOW & C°
w Rostowie n. R.

J. S. Kusznarow. J. S. ROFE. S. B. Duruńcza.

Skład hurtowy wyrobów tabac:nycli
SI. Wjwsfefii i L bjfaiffl,

w Warszawie, Marszałkowska Nr 77,
(przeniesiony z Nalewek Ni 13), 

poleca tznane ze swej dobroci wyroby tabaczne wyżej wymienionych 
fabryk.

Skład zaopatrzony został w wielkie zapasy Tytoni i Papie­
rosów, co daje mu możność wykonywać wszelkie zamówienia na­
tychmiastowo.—Rabat dla kupców fabryczny, stały. 224R

OTWARTY KMDYT
w MAGAZYNIE UBIOROW MĘZKICH ZJEDNOCZONYCH MAJ­
STRÓW KRAWIECKICH w Warszawie, ulica Długa J& 20, dla każdego 
mieszkańca miasta Warszawy, mogącego przedstawić dwóch odpowiedzialnych poręczy­
cieli.—Interesanci zgłaszać się raczą do Kancelarji Spółki od godziny 4 do 8 po po- 

I łudniu. ' 27—r

HANDEL
BRACI WRÓBEL, 

w celu dokompletowania towarów, zaprowadza z dniem 8-m b. m. i roku sprzedaż 

w :h<ł w w
w najlepszych gatunkach. 305r

Skład Tabaczny Józefa Rawskiego, Długa Nr 17, 
poleca znaczny zapas wyrobów tabae/.nych z fabryk rygskich KROSSA, BERG- 
WITZA, A. I,’ESPERANCE z Petersburga, TOEPFFERA z Dorpatu i wielu in­
nych, hurtowo i detalicznie z ustępstwem znacznego rabatu. 267

a'

ł ZAPALENIE OSKRZELI, KASZEL, KATAR b 
I KATAR PłucpIe±w,:“le SUCfiOTY PŁUCNE, Astma
,1 Wyleczenie szybkie i niezawodhe przez użycie ’ >

ji KROPEL LIWONIENSKICH;
(GOUTTES LIVONIENNES) .

; ‘ TC Xt O TC J TG TC TC 3G - X* JG « *< TG TC J

1 > Składających sif z Kreozotu bukowego, Smoły Norwegskiej i Balsamu TolutańsKiego ’
< [ Przetwór ten, leczący niezawodnie wszystkie choroby dróg oddechowych, żale- J > 
". canym jest przez znakomitych lekaizy jako jedyny skuteczny środek w tych cho- < [ 
J1 robach; on jeden nie" tylko nie obciąża żołądka, ale go wzmacnia, uzdrawia, <i 
<J pobudzając przytein apetyt. W przypadkach chorób, nawet najuporczywszych, J r 
’ > dla osiągnięcia dobrego skutku wystarcza użycie dwóch kropel, rano i wieczorem. < J
i ’ Skład główny : TROUETTE-PERRET, 165, rue Saint-Antolne, w PARYŻU
< I jak również we wszystkich głównych aptekach. — Dla uniknienia fałszerstw należy , ► 
] > ’ uważać na stempel Państwa Francuskiego znajdujący się na każdej flaszce. < J

Bałtyckie Towarzystwo Ubezpieczeń 
od Ognia w Rydze.

Biuro Generalnej Agentury na Królestwo Polskie, 
ulica Królewska Nr 37 w Warszawie.

MICHAŁ LANDAU,
Zdolni Agenci poszukiwani są na bardzo korzystnych warunkach. 

43R ___

Niema już Md zębów!
Kto używa Eliksiru do zębów, wyna­

lezionego i wyrabianego przez

00. Benedyktynów»Śmiać
we Francji.

Środek ten jest niedorównanej doskonało­
ści, czyści i bieli zęby, wzmacnia dziąsła, 
chroni od zepsucia, niszczy osad winny 
oraz woń nieprzyjemną z ust. Dla tych 
cennych zalet eliksir ten używany jest 
powszechnie przez wszystkie osoby dba­
jące o zdrowie zębów.

Cena za flaszkę rs. 1, 1.80 i 3.60. Pa­
sta rs. 1, 2. Proszek 60 i 80 kop. 
Z przesyłką pocztą 30 kop. drożej.

Skład główny w perfumerji 

Aleksandra Kocha, 
w Warszawie ulica Krakowskie-Przed- 

mieście 83. Próbki wydaje bezpłatnie.

KUŹNIA
do wydzierżawienia w dobrach Wólka Ze- 
rzyńska, 12 wiorst od Warszawy. Wiado­
mość na miejscu lub w Warszawie, przy 
ulicy Leszno .V; 1, mieszkania 1,______ 476

Letnie Domki
przy stacji N. Mińsk, koleją Terespolską 50 
minut od Warszawy, od dwóch do. siedmiu 
pokoi, b. eleganckie, z ogródkami i weren- 
dami, przy lesie sosnowym, są do sprzeda­
nia na dogodnych warunkach. Wiadomość: 
Alej* Ujaxdowsk* M Sóa, aiMtk. 7. 469

W gubernji Kaliskiej pow, Tureksóm. s^ 
do wypuszczenia w administrację poręczając^ 
lub w dzierżawę od dnia 1-go Lipca r. b

Dota
składające się z dwóch folwarków, położo­
nych przeważnie w ziemi pszennej, w plo- 
dozmianie, z inwentarzem żywym i martwym, 
w dobrym stanie i odpowiedniej ilości, na 
bardzo przystępnych warunkach. Wiado­
mość przez Turek i Dobre, poste restante 
pod lit. M. G._____________________ 473

Zarząd Drogi Żelaznej
Warszawsko-Tempoiskiej, 5“ 

podaje do wiadomości, źe przedmioty 
znalezione na Stacjach i w powozach 
Drogi Żelaznej Warszawsko-Terespol- 
skiej pozostawione przez passaźerów 
w kwartale III r. z. odebrane być mo­
gą za udowodnieniem własności od Za­
wiadowcy St. Praga.

Wykazy tych przedmiotów znajdują 
się do przejrzenia u Zawiadowców Sta- 
cyj: Praga, Siedlce, Łuków i Brześć.

Jeżeli po odbiór rzeczonych przed­
miotów do dnia 1-go Kwietnia r. b. 
nikt nie zgłosi się, takowe stosownie 
do § 22 Przepisów porządkowych sprze- 
dane zostaną przez publiczną licytację. 

s 100 do 200 rs.
za wyrobienie posady technikowi z kwalifi­
kacją naukową i praktyką kilkunastoletnią, 
w Warszawie lub na prowincji.—Adresso- 
wać: Biuro Redakcji Kur. Warsz. lit X. Y. Z;
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Propinacje
są do wydzierżawienia od 1 Linen r. b., w 
Raszynie i Sękocinio, o warunkach dowie­
dzieć się można listownie lub osobiście, przez 
st. poczt. Sękocin. w Puchałach u admini­
stratora Dóbr Falenty. 377

Mam honor zawiadomić Szan. .Publiczność, że powróciwszy z zagranicy 
żyrem fabrykę piór strusich fantazyjnych i egret, przysposobiłem wielki zapas 
czarnych, kolorowych i fantazyjnych w ogóle, oo tylko w zakres tej specjalności wcho­
dzi zapewniając solidarność i taniość, upraszam Sz. Publiczność o łaskawą pamięć 
dla mojego zakładu. Z uszanowaniem

I _ ..., Leopold Schlesinger,
I Fabryka Świętokrzyzka 24, osobny oddział w Fa- 

bryce Gorsetów Wilhelma Steinera. 475

Do sprzedania par* * * powozowych gniadyeh

t anna potrz“bną jest do maszyny poń-
* czoszniczej. Ulica Elektoralna 33, Starost

pisma pod literami Z- Z. M.______2138 
Hfyi-anfiol bronzowy, świeczniki ścienne, 
ijkand; labry stołowe, lampy tanio do sprze­
dani:!. Si 1 ■ 11 na 3, ni. 4.__________ 2158
i&uldogi czystej rasy do sprzedania. Hoża 
EjAż 26, stróż wskaże.____________ 2103
i est"do zbycia garniturek mebli, cztery krzo- 

Js łka i kozetka, jedwabną materią kryty, 
;a cenę nader j.rzystępną, przy ulicy Hożej, 
domu Aż 5, a, czwarty dom od placu Ś-go 
Aleksandra, u tapicera K. Golan owakiego. 
f.orcsFna saska za rs. 25. Hoża Aż 10a, 
‘ mieszkaniu 10._______________ 2046_____
TT O sprzedania 3 suknie jedwabno balo- 
pwe bardzo eleganckie, w pierwszorzędnym 
magazynie zrobione, prawie nowo, na wyso­
ki wzrost. Wiadomość: Marszałkowska. 21a, 
stróż wskaże._________________  2082
(; o sprzedania: suknia ślubna biała je-
Jdwabna, oraz trzy suknie wełniane. Win­

dom ość: Marszałkowska 21a, stróż wskaże. 
Sfeble z kilku pokoi, do sprzedania bardzo 

ftanio, razem lub częściowo. Chmielna 25, 
druga brama od ulicy Marszałkowskiej, Stróż 
wskaże. 2093_____
I4 andalabry frażetowskie, talerzyki dese-

s rowe, kaftan niebieski, do sprzedania.— 
Zielna fe 5, mieszkania 7. 2094

(tarmiur mebli orzechowy, stylowy, iedwa- 
®bną materją kryty,, stół do pisania, forte­
pian Małeckiego, pozostawiono do sprzeda­

nia, w fabryce fortepianów. Nowy-Świat 68. 
Vzafa orzechowa rozbierana i dwa łóżka 
^żelazne do sprzedania. Ul. Żurawia Aż 33a, 
mieszkania Aż 11._______________1892_____
G powodu żałoby są suknie do sprzeda- 
£^n;a,, wełniana, jedwabna kryta brokatelą, 
oraz kaftanik aksamitny. Senatorska, róg 
Bielańskimi, s3**" ‘ortepianów, Werner. 2003

rasowysfl Eoni,
sogier i klacz) z rodowodami ?stada Janow­
skiego. Wiadomość w hoteluJKrakowskim, u 
stangreta Jana. 374

/

Są do sprzedanif 
fcjW tepy IW 

blaty podwójne, o 6 sznrejcach, oraz przyjmu­
je wszelkie reperacje i strojenia.—Oboźna ?

438 A. Janiszewski.
--- "' ........T--------------------- "

Dyrekcja Dróg Żelaznych 
Warszawsko-Wisdeńskiej i Wai‘8zawsko-Bydgoskiej 
podaje do wiadomości osób interesowanych, że posśada na sprzedaż 
około 111,000 pudów szyn zużytych różnych profilów, oraz 
rajbszyti, szpicszyn, bokszyn, kozłów szynowych i tragarzy szy­
nowych.

Mający chęć kupna zechcą złożyć na ręce Naczelnika Wydziału 
Gospodarczego opieczętowane deklaracje na papierze stemplowymi 
wartości kop. 15, najpóźniej do dnia 8 (20) Lutego r. b. włącznie.

Warunki sprzedaży wraz ze szczegółowym wykazem przedmiot 
tów, mogą być przejrzane każdodziennie w Wydziale Gospodarczym, 
z wyjątkiem dni świątecznych, w zwykłych godzinach biurowych. 335?

;trt pryncrpalnej ulicy położeń}’, do wynaję­
cia w mieście Sieradzu od 1 Maja lub 1 
Lipca 1884 r. Wiadomość bliższa u Rafa- 
iowicza, 415

Sauka i wychowanie.

Iekcje kroju udzielam u siebie w dnmu, 
^najlepszą i najpraktyczniejszą metodą p. 
Glodzińskiego.—Tamże przyjmują się suknie 

do roboty, po nader przystępny ch cenach. 
Natalja Tisserant.—Śliska Aż 10, m. 1, 1814 
|yłoda nauczycielka z wyższym patentem, 

znająca języki i przedmioty klasyczne, n- 
dziela lekcje i przygotowuje do egzaminów. 
Wspólna Aj 21, m. ‘20, w szkole. 1946 
htłoda osoba, która w tych dniach otrzyma- 
it£ia patont z ukończenia wyższego kursu 
nauk, pragnie udzielać lekcyj na pensjach, 
lub na stałe. Bliższych informacyj zasięgnąć 
można: ulica Krochmalna nr 31a, mieszka­
nia 8._________________________ 352
litudent uniwersytetu specjalnie wykłada 
r matematykę. Złota 18, m. 16,_____ 1770

auczycielka z wyższym patentem nau- 
, n kowym życzy znaleźć korepetycje lub lekcje 
na godziny w zakładzie naukowym. Może 

jP1?yjąć demi-plaee. Oferty proszę składać 
l ant. Kur. War. pod lit. L. K. 28. 1529 

‘Nauczycielka z patentem poszukuje miej- 
IV'-ea do początkujących dzieci, w Warsza- 

lub na wyjazd. Adres: Nowy-Świat 19, 
■ mieszkania 9. 2217

I? urzędnik poszukuje odpowiedniego za- 
jęcia. Może także udzielać lekcyj lub ko- 

repetycyj, gdyż ma pozwolenie Okręgu Nau­
kowego na prawo nauczania w zakresie ele­
mentarnym. Oferty uprasza nudselać do wla- 
seiciela domu na 11). Hożej Aż 18B. 2202

JPcsady i prace.
IJosady szuka młody człowiek niedawno 
j przybyły do Warszawy, mający już kilka 
lat doświadczenia, w handlu i posiadający 
języki: niemiecki, rosyjski, polski, angielski 
i francuzki oraz znajomość rachunkowości. 
Posiada zaszczytne świadectwu i wskaże 0- 
soby tu go znające. Nowy Świat Aż 4, mie­
szkania Aż 23._____________________ 2075
i: otrzebny jest uczeń praktykant do ślu­

sarskiego mechanicznego zakładu. Elekto- 
rnlna » 26.____________________1997
potrzebne są panny do staników^ zupeł- 
l nie uzdatnione. Wiadomość: Nowy-Świat 
A' 57 nowy, w pracowni J. Sokołowskiej.
i olrzebna zaraz panna do maszyny Sin- 

’ r gera, do bielizny. Chmielna Aż 43bc, pani 
Rakowska.________________________ 1993
flhłopców 3-ch, młodych, poszukuje do 
(jtermi iu fabryka kufrów i toreb Breymeyera, 
Krakowskie-Przedmieśeie 22._______ 359

EJotrzebne maszynistki i podręczne do bie­
lizn,. Twarda 36, mieszkania 19, ‘2085

liemka młoda, tronu, dobrej konduity, u- 
llmiejąca krawiecezyznę i szyć na maszy­
nie, poszukuje miejsca do dzieci. Krakow- 
ekie-Przedmieśeie 7, prawe skrzydło, miesz­
kania ’28, na dole.______________ ‘2077

I przepisywanie przyjmuje: polskie, ruskie, 
nieiiiii-euie. fi:iiieuzk:o. Kapitulna 5, m. T2.

Ieśniczy praktyczny, z Galicji, biegły w 
Jswym zawodzie, zna dokładnie, kultury la- 
sowe i zakłada szkółki; z małą . familją, 36 

lat mający, poszukuie posady zaraz. Adres: 
dom Girsza, ulica Mostowa w Wilnie, Ed­
ward Korba. 1813

tizłowiek w sile wieku, odpowiedzialny ze 
(swego majątku na 40 tysięcy rubli, przy­
jąłby posadę: administratora, kasjera, buch- 

haltera lub agenta. Posiada zaszczytne re­
komendacje, fachowe uzdolnienie i języki 
obco. Adresować do księgarni p. Dębickiego 
w Sieradzu dla A. Z. 18874

Osoba młoda, przystojna, dobrego wycho­
wania, poszukuje zarządu domu, u poje­
dynczej osoby. A res: kiosk przy rat uszu.

Potrzebne są panny, uzdatnione do stani- 
ków. Marjensztadt Aż Id, stróż wskaże.

Od l-o Kwietnia albo wcześniej, potrzebny 
jest do gospodarstwa o jednym folwarku 
w bliskości Warszawy, uzdolniony ekonom, 

bez familji. Wymagane są świadectwa osób 
znanych. Wiadomość przy ulicy Marszał­
kowskiej Aś 34, mieszkania 18, ód godziny 
1-szej do 2-giej. 2150

I Janna do staników potrzebną jest, za do­
brem wynagrodzeniem. Złota 12. —• Ku­

rowska. 2161

tjanny potrzebne do szycia bielizny. Ulica
Chłodna Aż 50, mł szkania 13. ’ 2109

potrzebny jest uczeń do felczera lub też 
S uczeń z prowincji na dokończenie prakty­
ki felczerskiej. Ulica Mostowa Aż 14. 2'210 
t oszukuje się buchhaltera polaka na czyn- 
? nośe wieczorną kilka godzin w tygodniu. / 
Oferty proszę złożyć w kantorze Kur. Warsz. [ 
pod liter. A. R, Ż. 53.____________ ‘2143
Cubjekt pracujący w pierwszorzędnym han- 
ijdłu win, towarów koloujalnyoh i delikate­
sów, obeznany z handlem, poszukuje zajęcia 
Buojekta lub magazyniera. Oferty w kanto- 
rze Kurj. ra pod lit. Al. 8________ ‘2218
H łaściciele warsztatów, fabryk, zakła­

dów handlowych i t. p., którzy życzyliby 
uporządkować swoje rachunki lub wprowa­
dzić prawidłową rachunkowość, raczą nad­
syłać swojo żądania do kiosków, rćg Brac­
kiej i Chmielnej oraz Zielnej i Chmielnej. 
Ządanur po iobne uskutecznia specjalny bu- 
cjralterjza skromne-m wynagrodzeniem. 370 
potrzebną jest młoda panienka półka, do- 
£ biego domu. ;’o towarzystwa. Wiadomość 
od godz. 3—4. Żurawia ‘26, m. 11. 2194

Ijotrzebne są /ara,z panny do znaczenia.
Ulica Kinezą Ażi 19. _________ 2199

Ejotrzobne zaraz panny zdatne do euken 
| i podręczne. Chmielna Aż 4, stróż wskaża. 
panna szyją a nie źle kr wiece/yznę i na 
j maszynie Singera, poszukuje mtejsea w <i - 
mu prywatnym. Hoża M 18, tn. Aż 16. 2185 
potrzebnym jest zaraz uczeń do magn- 
| zynu błtiwatJńgo Jiiljaiia, Penkala. 2176 
|Ełodzieniec zna:ąey język polski, ui-.- 
ftjjiuieeki i rachunkowość, jioszukuje zajęcia 
praktykanta gospodarczego. Oferty proszę 
składać w kantorze Kurjera Warszawskiego 
pod lit. Z. K. S. 10. 2216
ijotrzebne są panny podręczne i do nauki 

do pracowni sukien F. Szadkowskiej, ulica 
Pańska przy Twardej Aż 38. 2215

Ijotrzebnym jest oficjalista wiejski, do 
objazdu i pilnowania lasów, z dobrami 

świadectwami, pilny, energiczny. Wiadomość: 
Wielka Aż 13, u rządcy.________ 2225_____
potrzebni sa kolporterzy i agenci, do 
I sprzedawania” obray-ów. Oferty składać pod 
lit. F. E. do biura ogłoszeń, senatorska 18.

Buchhaiter szuka zatrudnienia na kilka 
godzin ' dziennie, do prowadzenia ksiąg 1 
korespondencji. Łaskawe oferty uprasza zło­

żyć pod lit. B. G. w biurze ogłoszeń Rajchma- 
na i Frendiera, Senatorska 18._______*>76
Riańka nieinka, w średnim wieku, zaraz 

(jest potrzebna. Ogrodowa Aż 8. 374

Ijomocnik referent rejenta z prowincji, z 
chlubnemi świadectwami i rekomendacją 

prawników, obeznany z czynnościami hypo- 
tecznemi i notarjalnemi, poszukuje miejsca 
zaraz. Oferty Dzbikowski urzędnik, Ś-go Du­
cha Elektoralna, 222$

I sprzedam
eble bardzo gustowne, do sprzedania tn- 

1111 nio, z 6-11 pokoi, całe urządzenie lub czę­
ściowo, lustra, firanki. Zielna 4, mieszk. 1, 
drugi dom od rogu Chmielnej._____ 2163
3 obła do sprzedania: garnitur Irancuzki

pięknym materiałem kryty, drogi atłaso­
wy szófejzoWej roboty i krzesła czarne fan­
tazyjne, stolik i konsolki, szeslonżek damski 
buduarowy jedwabny, otomana duża otwie­
rana, biureezko damskie misternej roboty, 
lustra, tualeta, szafy, komoda, para łóżek, 
kredens i stół z bogatą rzeźbą, dębowy, na- 
poleonki, szeslong, portiery z kilku pokoi, 
firanki, fotel duży przed biurko i wiele in­
nych sprzętów tanio. Bracka Aż 12, drugi 
doin od Chmielnej, stróż wskaże. 1496 
4’przedaja się bardzo tanio, suknia biała 
^atłasowa, ślubna. Ulica Śliska Aż 42, wia­
domość u stróża._______________ 2146_____
fortepian, meble czarne z salonu, lustra 
Ł dwa wielkie o nizkieh konsolach, kredens, 
stół, krzesła dębowe, łóżka wielkie rzeźbio­
ne, paryzkio, tualeta, umywalnia, garnitur 
orzechowy niebieski, biurko czarne, krzesełka 
fautazyjnitf szafa dębowa wielka, szafki do 
bielizny i inne porządne mebie; także kan­
delabry, żyrandol, słupy czarne, lampy, pult 
do skrzypców są do sprzedania. Sienna 3, 
mieszkania 4. 1923
B^eblo ozdobne z kilku pokoi, do sprzeda- 
$|nia bardzo tanio. Sienna Aż 4, od Mar­
szałkowskiej 4 dum. stróż wskaże. 2037
J'f eb!e bardzo gustowne z 5 pokoi, cale u- 
3J rządzenie lub częściowo, oraz lustra, fi- 
ranki” rolety, olejodrulęi, lampy, dywany, re­
gulator, za przystępną cenę. Twarda Aż 6, 
w pałacyku, mieszk. 41._________ 1348
fest do sprzedania 300 centnarów koniczy- 

,Si:y, sprzątniętej bez deszczu, z dostawą do 
Warszawy.” Oferty w kantorze niniejszego

fortepian wiedeński dobry, do wynajęcia, 
Nowy-Świat Aż 32, mieszkania 13. 2198 ” 

Ijekefiejsz litewski świeży sprzedaje sięł-
Chmielna Aż. 42, mieszkania 2. 2187 1

knebla. Kompletne urządzenie z 6-eiu po—ł 
jfikoi, garnitury ozdobne”, szafy rozbierane,! 
łóżka, tualeta, umywalnia, lustra złocone,; 
trema, urządzenie jadalnego pokoju, oraz biur­
ko, firanki, dywany, olejodruki, do sprzeda^ 
nia. Róg Marszałkowskiej As 26 i od Chmiel­
nej A1 *: 27. mieszkania 30. 2214

rntro rnęzkie w b. dobrym gatunku za 40
JFrs. Złota 18, mieszkania 16. 2172 1

Do sprzedania damska garderoba, bieli— 
zna i pościel. Nowy-Świat 68, m. 42. 2179

1 fortepian Buchholtza, o pół siódmej okta­
wy, do sprzedania za rs. 95. Długa Aż 

mieszkania 22. 2219 ;

1 fortepian mahoniowy o 7 oktawach, ma- 
'ło używany, z silnym i pięknym tonem do 
sprzedania u fortepianisty Mfillera, Sena7 

torska Aż 6. 1613
fjfanio do sprzedania zaraz: garderoba uży- 
i wana damska i męzka, kwiady salonowej 
kilka pudów wełny, przybory myśliwskiej 
stara porcelana, kuchenne przybory myśliw-j 
skie, doskonałe filtry do wody, kran plate-j 
rowany do wody sodowej, biuro dębowe, for-j 
sztowanie kantorowe z kratą. Wiadomość 
codziennie od 2 do 5, Złota Aż 28a, mie- 
szkania 11. 1957 j
kprzedąję wcale nieużywany powozik (fa-; 
iieton), na jednego hrb parę koni, fabryki 
Loretza, zapłacony 550 rs., cena ostateczna 
460 rs. Nowogrodzka 3, mieszk. 1. 1783 .

Z powodu wyjazdu do sprzedaniu bardzo! 
tanio całkowity przybór myśliwski, ko-, 
stjum kuligowy, garnitur frakowy i futro 

dublony. Wiadomość: Chmielna Aż 24, m. 4j 
od 12 do 3, tylko we czwartek. 2173

2 flety: srebrny i hebanowy, do sprzeda­
nia. Marszałkowska Aż 50, w handlu owo- 
wów i delikatesów Jana. Bartold. 1995

|KjÓzki dziecinne po rs. 10. — Ulica Dłn-j 
I ł ga Aż 6.2180

Myżeł mający 10 miesięcy, jasny, rasy, 
polskiej, jest do sprzedania za rs. 25.—i 
Pawia Aż 38 lit, a, mieszkania 1. 2201

k orfepian Kralla, krótki, czarny, cztero- 
JT szprejcowy rs. 200; nowe sześcio-szprejeo-; 
we, palisandrowe; sprzedaż zamiana, kupno, 
reperacje, strojenia przyjmuje fabryka, Kar-j 
wowski i Syn. Nowolipie 16.1869

Jlaszyna do szycia Wilsona, w dobrym 
t stanie, do sprzedania. Ulica Sosnowa 5a, 
mieszkania Aż 19. 2220

Kho sprzedania tanio: 4 krzesełka, kanap- 
i_|ka i stolik. Wiadomość w domu Aż 22 przy 
ulicy Ogrodowej, stróż wskaże.______ 2008 ■
Laeton na jednego i parę koni, prawie no- 
g wy, urzędowej roboty, jest do sprzedania. 
Leszno A» 20, w fabryce fortepianów. 2015 
s, ianino Ronisha, nowe, system amery- 
r kański, jest do sprzedania, za przystępną 
cenę. Obejrzeć można od godz. 11 do 5. Ul. 
Warecka Aż 7 domu, mieszkania Aż 9, stróż 
wskaże. 1968
1 Najmodniejszych bukietów i gar- 
lfU vU niturów balowych, batystowych, je­
dwabnych, z owoców i sznelowyeh (te osta­
tnie są obecnie najmodniejsze w Paryżu). ; 
Do kotyljona Bukieciki pachnące z nume­

rami po 15 kopiejek.
Itagaty z szarfami rozpowszechnione za- 
Dgranicą do wszystkich tańców z figurami.

kopiejek do wyboru Bukiety duże 
wysortowanych kwiatów, poleca fabry­

ka Fijałkowskich, Senatorska Aż 18, wprost 
kościoła, nu parterze.____________217_____ '



Iombardowe kwity kupuję. Ulic* ^e'i
Jksandrja Aś 16, mieszk. 22. 1896 J

ęklep z wiktuałami do odstąpienia w ka- 
 żilym czasie, Leszno Aa 25.2183 

J|amki.są do umieszczenia u akuszerki, 
»Ulica Żelazna Aś 25. 2021

}garnki z młodymi i starszymi pokarmami, 
gu akuszerki. Ulica Pańska 19. 2227

Itaglo do sprzedaniu. Ulica Chłodna Aś 2, 
Wróg Białej.2193

n*żej ceny kosztu, z powodu zwi- 
2" jo nięeiu magazynu mebli, a pozostając 
tylko przy zakładzie tapicerskim wyprzeda­
ją się meble: kredensy, biurka, umywalnie, 
łóżka.“ biblioteki, szafy i t. d. Senatorska 
Aś 6, w dziedzińcu na lewo..2221

©klep spożywczy z dystrybucją do sprze- 
□dania zaraz lub od Wielkanocy. Chmielna 
Aś 64. Helena. 2177

awiarnia do odstąpienia. Wiadomość w 
kiosku obok ratusza. 1933

»o sprzedania: sofa z plecami i dwa fo­
tele rs. 28, kozeta i 6 napoleonek rs. 25, 
szafka wystawowa rs. 9. Ulica Leszno Aś 9, 

mieszkania 19. 373 

MASZYNY i ODLEWY (fabryki).
Friedl, Werner i Lion, W ronią 34, Zakłady 

mechanicz. Kotlarniamiedźiżelaz. Odlewnia.
Gerlach & Co., Srebrna 8, maszyny pomo­

cnicze dla fabryk i rzemiosł.
MEBLE (magazyny).

Frumkin Bcia, Rybaki 10, największy wy­
bór wszelkich łóżek żelaznych, kołysek, ma­
ili ogrodowych itp., po cenach niskich.

Globus P., Bielańska 5.
Mursztyn A., r. Bielańskiej 8, nowe używ.dek. 
Piechowski i f»-ka, Marszałk. 60,rógriaci 

Zielonego, meble nowe i używane, dekoracje.
Rahong K.,N.Świat60,nowe,uż.dekor.eg.l845- 
Tarnowski J. i Ska. Królewska 23, mebla 

wszelkiego rodzaju po cenach zniżonych.
Załęski i Ska, Marszał.63, meble i rob. dekor.

MUSZTARDA (fabryki).
Arthur & Co., fabryka parowa, Leszno Ł 

OBUWIE DAMSKIE (fabryki).
Blechschmidt Stanisław. Obuwie dam­

skie, Nowy-Swiat 58 i Czysta 2.
OGŁOSZENIA DO DZIENNIKÓW.

Rajchmaa i Frendler, Senatorska li 
OPTYCY.

Gerlach G., dawn. Kr.-Przedni, teraz Czysta!. 
Pl ECE (fabryki).

Stalowscy A. E., (dawniej). Tamka 11

Ijlac przy ul. Hożej blizko Marszałkowskiej, 
oraz dom z pięknym ogrodem w Siedlcach, 

po inżynierze Bentkowskim, do sprzedania. 
Leszno 28, u rządcy.1430 

tjlac przy ulicy Hożej, blizko Marszałkow­
skiej, po 3 rs. łokieć, oraz dom z ogro­

dem, gruntem i pasieką, po inż. Bentkow­
skim, w Siedlcach guberni alnyeh, do sprze­
dania. Leszno Aś 28, u rządcy. 2137

|)lac?. Sprzedaż licytacyjna ed kop. 48 za 
łokieć. Wiadomość: Żurawia 3, m. 16, od 

godziny 2-giej. 2195

©klep wiktuałów korzystny, z powodu wy- 
jyjazdu jest do sprzedania w każdym czasie 
za przystępną cenę. Pańska 63.2171

BS. 25,000 potrzebne na spłatę takiejże su­
my po towarzystwie, na duży dom, w środ- 
ku miasta. Wiadomość: Próżna Aś 7, m. 6.

Spokoje w każdym ezasie, razem Inb od­
dzielnie, z całodziennem utrzymaniem. Ul.

Wspólna Ab 28. mieszkania Aś 5. 2223

Interes przemysłowo-handlowy, z obrotem 
rocznym 10,000 rs., dający 3,000 rs. czy­
stego dochodu, nie wymagający nadzwyczaj­

nej specjalności, jest do sprzedania lub wy­
dzierżawienia natychmiast, z powodu sła­
bości i wyjazdu zagranicę. Interes ten z po­
wodzeniem prowadzonym być może przez 
obrotną kobietę. Bracka 15, m. 6. 2229

JUBILERZY.
Arszagi Józef et Co., Wierzbowa 612 (n. 1) 
Radke G. & Żelisławski A., Miodowa 1.

KAPELUSZE (fabryki).
Weigt T., Krak.-Przedm., róg Królewskiej 

wyborowe kapelusze krajowe i zagraniczna.
Weigt T., ulica Długa róg Miodowej, naj­

tańsze i najlepsze kapelusza krajowe.

KASY OGNIOTRWAŁE.
F. Wertheim & Co. Skład Nowozielna 42. 

KSIĘGARNIE i SKŁADY NUT.
Gebethner & Wolff, Krak.-Przedm. 15.
Orgelbrand Maur., N-Świat67,Senators.2i 
Sennewald Gustaw, Miodowa 4.

KSIĘGI HANDLOWE (fabryki).
Bock A. & Csernak F., Warszawska fa­

bryka ksiąg handlowych. Bielańska 5.
Kreusch Wilhelm, Żabia 4, główny skład 

ksiąg buchalteryjnyeh, istniejący od 1828 r. 
LAKIERY i FARBY OLEJNE (fabryki).

Karpiński i Lepper!, Elektoralna 33. 
LECZNICE DLA ZWIERZĄT.

Sienna6a. Porady od 8—lO'/or.i od2—5 po poł.

apteki.
EukatyB ..dzierż.Soltykiewieza. GranieznalO.
Karpiński, Elektoralna 35, wina lecznicze, 

galmanin, parowa fabryka wód mineralnycn.
ARTYSTYCZNE ZAKŁADY.

Gorzelewskl MazowieckallmalarniaporeeL. 
BŁAWATNE TOWARY.

JarzębskiL., Nowy-Świat 57. Towary tanie. 
Rosenberg Żabia, wpr. br.ogr.Sask. Sklepjeo.

BROŃ i PATRONY.
EekkerK.&J-, fabr. iskładhurtfznacznyrab. 

hurt.) i detaliczny. Krak.-Przedmieścio 3& 
CUKIERNIE.

KwiecińskiE.Leszno28.wars.fabr .czekolady.
CZYTELNIE. 

Kulikowska Kasylda. Elektoralna 7.
DYWANÓW (składy).

P. Giełżyński. Marszałk. 65 (Skład w podw.)
GILZY (fabryki).

Ożarów et Co., Chmielna 4, wprostBelle-Yue. 
GORSETY (fabryki).

Haehle Gustaw, skład gorsetów parysk., try- 
kotarzy i tiurniur, Świętokrzyska 11.

Łteiner Wilhelm, największa parowa fa­
bryka gorsetów. Świętokrzyska 24.

U o sprzedania folwark, rozległości mor­
gów now.-pol. 422, z inwentarzem ży­
wym i martwym, od stacji kolei żelaznej 

wiorst 9 odległy, niedaleko Warszawy, bez 
pośrednictwa. Bliższa wiadomość w domu 
Aś 4, mieszk. 38, przy ulicy Pańskiej, od go­
dziny 6-ej wieczorem. 2190

Sfagle wiedeńskie nowe są do sprzedania 
gz powodu zmiany interesów. Gęsia Aś 10.

Itagle angielskie, w bardzo dobrym stanie, 
III do sprzedania za przyslępną cenę. Ulica 
Senatorska Aś 20. 2222 Ml sobotę wieczorem zgubiony został me- 

daljon książeczkowy złoty, gładki, gra­
witowany, z datą i napisem w środku od 

matki i z 2-a fotografiami. Ponieważ stano­
wi drogą pamiątkę, zęehce łaskawy znalaz­
ca zwrocie na Nowy-Świat Ai 44, 1-e piętro, 
mieszk. 3, za nagrodą !’s. 10. 2166

Z powodu wyjazdu do odstąpienia rs. 1,000, 
lokowane na 1-m A& hypoteki w Warsza­
wie. Wiadomość: ulica Niecała Aś 12, mie­

szkania 21. 2191

Akuszerka Bukowska przyjmuje osoby 
jlspodziewające się słabości, w oddzielnych 
i wspólnych pokojach, zapewniając dyskrecję 
i troskliwą opiekę. Opłata możliwie najniższa 
Bednarska Aś 15. 1864

II s. 6,000 potrzebne jest na spłatę takiej 
Isamej sumy, mieszczącej się po 13,400 rs. 
Towarzystwa i sumie rś. 1.050, jako jedyny 

dług na dobrach w powiecie Kutnowskim. 
Wiadomość w kancelarji p. notarjusza Ty- 
tusa Olszewskiego w hypoteee.2182

Dom do sprzedania, z placem pod budowę 
frontu i obszernym ogrodem zdatnym pod 
budowę fabryki. Wiadomość przy rogu ulicy 

Grzybowskiej A?r 49. Pośrednictwo osób trze- 
cich wyłącza się.1815

IJokój umeblowany z osobnem wejściem za 
rs. 10 miesięcznie. Ulica Aleksandria Aś 4, 

mieszkania 2. 2189

Clatnka wiejska do umieszczenia. Ulica 
'V Szpitalna Aś 2, mieszk. 14. 371

Etamka młoda ze świeżym pokarmem bez 
|"jdługu. Wiadomość: ul. Świętojańska M 9, 
u akuszerki. “ 353

PIECE ZAGRANICZNE. 
C°oin/LełaIVen!riłf’ Oria 7’ komtakf, ma. 

joiiki, posadzki z terakoty, rury gliaiaaj.
 PIÓRA STRUSIE (fabryki).

GliwicF., Senatorska20, i fantaz.,ceavnizkła. 
PŁÓTNA i BIELIZNA (magazyn?)

Gałkowski L., Marszałk. 59a, róg Świętokn 
Kńr'-?rao'J:n. 15, dom Potoo] 

htraus L., Nowj -Świat 43, pościel gotowa, 
POŃCZOSZNICZE WYROBU (fabryki)

Haehla Gustaw, Świętokrzyska 1L 
. POŚCIEL GOTOWA.

Jaworski Jan, Nowy-Świat 67. 
RESTAU RA C J S.

Herkulanum, Kr.-Przedm.. róg Bednarskie? 
SZKŁO. PORCELANA. FAJANi

Chwastkiewicz F., Miodowa 1. 
Petrych J. i Ska, Rymarskaż, rógSenatorsk. 
Schiifner A., rog Senatorskiej i Bielańskiej. 

WINA KRYMSKIE i KAUKAZ,KIĘ.
Zurabow J. £jr., Senatorska 25. 

T ZAPAŁKI.
Kozłowski T., Główny skład zapałek lcr.%* 

jowych i zagranicznych. Senatorska nr 25. 
ZEGARMISTRZ E.

Gołembiowski J., zeg. fach. Bielańska L 
ZNAKI METALOWE i PISANE (fabryki).

Bitschan P., Długa 47, i aparaty kośóieluą

Warsztaty, stajnie, wozownie, do wyna- 
jf jęcia. Nowolipie Aś 59; tamże dorożka i 
powozik do sprzedania. 2212

©klep na kawiarnię z pokojem i piekarnią, 
□do wynajęcia zaraz za przystępną cenę.— 
Wiadomość na miejscu: ulica Chmielna 35, 
w kawiarni. 2193

Osoba wykształcona a przytem młoda r 
zdrowa, żona właściciela małego folwar­
ku, urodziwszy nio żywe dziecię, a mając du­

żo pokarmu, życzy sobie przyjąć na odkar-. 
mienie dziecko zdrowych a zamożnych ro­
dziców. Oferty w kantorzn Kurjera pod lite­
rami W. F. 2071 

Test d# zbycia tualeta s lustrem, ezdelma, 
bronzem, jedyna w swoim rodzaju (antyk), 
u stolarza Schnejdra. Róg ulicy Siennej i 

Wielkiej X? 13. 2211

Hnia 11 b. m. zrana, w okolicy Żelaznej-
Bramy, . zginęła suczka kasztanowata, w 

granatowej kapce, wabi się „Bintkn." Zna­
lazca za odprowadzenie na ulicę Graniczną 
Aż 8, m. 7, otrzyma stosowną nagrodę. 2208 
ijies wyżal do sprzedania. Wiadomość: Ale­

je Jerozolimskie Aś 28, u stróża. 2207

Akuszerka Marja Frączak, przyjmuje osoby 
spodziewające się słabości, po umiarkowa­
nej cenie z umieszczeniem, dziecka. Stare- 

Miasto As 21. 2226

W spólna 26 26a, m. 15. Pracownia bi^1' 
zny przyjmuje wszelkie obstalunki 

wyprawy, wykończa gustownie po cenach ń- 
miarkowanych. 2192

Rs. 100 poszukuje się zaraz przy zupeł- 
nem bezpieczeństwie. Oferty pod lit. R. S. 
w kantorze Kurjera Warsz." 2206

’ W drukarni Kuriera Warszawskiego-^ Teatralny nr 473c (nowy 5). Aosboacho Ueusypoio.-BapinaBa 1 (13) 'benpaiil 1W4 1’,
— M yyadpw Sżvman9wski.-Sphretarz Redafcqji Tadeusz £zapelski.-Wydawca Gustaw Gebethner

Ckarpetki, pończochy bez szwu i nadra- 
 bianie pończoch. 1 Nowy-Świat 70, mieszka­

nia 14, drugie piętro od frontu. 20

lokale.

IJokój ładny, umeblowany, z opałem, usłu­
gą, paradnem wejściem, zaraz do wyna­

jęcia. rs. 15 miesięcznie; może być stół. 
Wiadomość: Złota X; 28a, m. Ah 11. 1958

JSamka młoda, ze świeżym pokarmem, bez 
5żadnego długu. Ulica Piwna Aa 33, mie­
szkania! 1. 2230

Opakowanie mebli, luster, fortepianów’ 
tanio, solidnie. Zakład opakowań, Solna 8, 
mieszkania 25. 1879 .

Pklap spbżywczo-dystrybuoyjny wraz, z do- 
'Dgodnem mieszkaniem jest do sprzedan:a.
Ulica Złota At 8, róg Wielkiej,2203

(j akuszerki O. Gumińskiej jest pokój 
Josobny, dla osób spodziewających się sła* 
bośei. Szpitalna Aii 2. " 1929 

Ij akuszerki A. J. jest pokój dla osoby
J spodziewającej się słabości lub przyjezdnej 

na kurację. Nowy-Świat 56. 1827

Skład wędlin do sprzedaniu przy ulicy Sol­
nej .16 8," wprost Ogrodowej, zaraz lub od 
1-go Kwietnia. 364

2 pokoje od frontu z balkonem, na 1 pię­
trze, z kuchnią, do najęcia każdego czasu. 
Ulica Wielka Ay 12. 1907

Zakład B. Korpaczewskiego, kupna, wy­
przedaży i zamiany starożytności, przed­
miotów’ domowego użytku i ubrań damskich 

i mezkich mało używanych. Nowy-Świat 42.

Rs. 4.300 małoletnich do umieszczenia, na
1-szy numer hypoteki domu murowanego 

po Towarzystwie. Wiadomość: Złota Aś 19, 
mieszkania 3. 2129
Bo zamiany na dom majątek ziemski

Krassówka, z lasem wartości 40,000, z 
z o bt zernemi łąkami, bez serwitutów, z dwo­
ma felwarkami, budowlami nowemi, ogro­
dem, oranżerją, oraz z kompletnym inwen­
tarzem. Wartość oceniona na 140,000 rs., 
przy zwnianie wymagalną jest suma 60,000 
gotówką. Odległość od stacji Biała kolei 
Terespoletkiej wiorst 12 szosą. Bliższą wia­
domość ppwziąśe można: Żurawia Aś 12 lite­
ra A, mieszkania 2, od godz. 11-ej do 1-ej 
z południa, lub też na miejscu. 2028

L? powodu wyjazdu jest do odnajęcia od 
SA Kwietnia mieszkanie, składające'" się: z 
pokoju, przedpokoj’u i kuchni, ze zlewem i 
wodociągiem, suche, ciepłe i widne, przy 
ulicy Włodzimierskiej Aś 1, mieszk. 9,’obej- 
rzeć można od 9 rano do 1-ej z południa.
gjokój o 2-ch oknach, bez najmniejszej 
f wilgoci, ciepły, przy zacnej rodzinie, z u- 
sługą, może być z życiem, meblami lub bez, 
dla osoby cierpiącej spokój i opieka może 
być dodaną. Pokój na dole, słońce cały dzień, 
blizko placu św. Aleksandra, ulica Wilcza 
Aś 5, stróż wskaże. 343

Od S5OO—2000 rs. do umieszczenia za­
raz na hypoteee nieruchomości warszaw­
skiej. Wiadomość u stróża domu N 20B 

Nowogrodzka. 2060
oszukuje się osoby stale w Warszawie 

j mieszkającej, z'kapitałem 3 do 5,000 rs. 
jako wspólnika do kilkunastoletniej dzierża­
wy jednego z pierwszorzędnych zakładów 
wapiennych w kraju. Summa może być za- 
hypotekowaną. Wspólnik zajmie się wyłą­
cznie zainkasowaniem pieniędzy w Warsza­
wie za produkt. Wiadomość ulica Senator­
ska Aś 4, w pracowni zegarków u p. Flo- 
rjanowicza. 2050

Sjotrzebny jest od 1-go Kwietnia lub l-o
Lipci r. b. sklep z mieszkaniem, lub mie­

szkanie na dole zdatne na magazyn; ktoby 
posiadał takowe, raezy dać wiadomość do 
kantoru hotelu Francuzkiego, Zielony plac 9. 
Okazały sklep, o 4-ch wystawach, z wy- 

kwintnem urządzeniem i oświetleniem ga- 
zowem, w pryneypalnem miejscu, jest do wy­
najęcia od 1 Lipca r. b., za przystępną ce­
nę. '"Wiadomość w kiosku na Zielonym Placu.

U ©niesienia rozmaił eu
Blamka ze świeżym pokarmem. Wiado- 
IV mość w przytułku położniczym: Prosta Aś 2.

a ortepian nowy fabryki Kralla, do sprze- 
f dania za rs. 450, u C. Blumenfhal. No­
wy-Świat Ab 68, mieszk. 26. 378

iBteresa liandl. i majątk.
pogrzebowy zakład B. Korpaczewskiego, 
§ skład trumien i wszelkich efektów pogrze­
bu wy oh. Nowy-Świat 42. 18

Łlklep spożywczo-wiktuałowy jest do od- 
 stąpienia, z towarem i z całem urządze­

niem; z powodu słabości żony. Wiadomość 
w sklepie, Chmielna Aś 19.______ 2224_____
Ks. 1,000 poszukuje się; oprócz ewikcji mo­

że osoba spokojna, przy spokojnej i bar­
dzo przyzwoitej familji znaleść mieszkanie, 
opiekę i t. d. Oferty uprasza się pod lit. 
K. M. 150 w kantorze Kurjera Warsz. złożyć.

Ilo sprzedania: „Kłosy“ oprawne z lat 10, 
jstolik mierniczy z bussolą i libellą, dwie 
akwarclle epizodów wojennych. Wiadomość: 

ul. Bracka Aś 13, mieszk. Aś 3, wchód z bra­
my.—Tamże są do nabycia rozmaite zapasy 
gospodarskie.  _____369
rSlaty zegarek antyk, repetier z muzyką, 
/jw dobrym stanie, tanio do sprzedania 
Bwiętejerska Aś 8, pierwsze piętro, mie­
szkania 5 375

fortepian czarny, nowego fasonu, 6’/3 okta­
wy do sprzedania. Wronia Aś 18a, mie­
szkania 14. 2233

i^przedaję suknię różową wieczorkową, 
□jedwab z wełną za rs. 12, oraz salopę 
dziecinną, mało używaną, za rs. 5. Złota 18, 
mieś zkania 11._________________ 2174______
Yorte iian palisandrowy Antoniego Hoffera, 
f^z ca.'ą piątą, czterema sztabami do sprze­
dania. Grzybowska Aś 4, mieszk. 13. 2181 
1’przedaje masło śmietankowe. Ul. Elekto- 
p raina Aś 31, m. 3, w podwórzu na prawo.

I Małżeństwo bezdzietne, życzy przyjąć za 
twłasne dziecię nie chrzczone, sekretnego 
pochodzenia. Wiadomość Świętojerskn As 22, 

u p. Mćdalis akuszerki.________ 2032_____
Szlacheckie dziecię ll-miesięczne, pici żeń- 
r skiej, jest do oddania na własność. Piekar- 
ska Aś 14 domu, u akuszerki.______ 1913

Hnia 9 b. m. zginął pies, rasy ponter, 
czarny, z b!ałemi łatkami pod szyją i na 
łapach. Uprasza się o odprowadzenie na Se­

natorską 5. mieszk. 1, za wynagrodzeniem.^ 
fjgubiono! Dnia 1 Stycznia w Nowy Rok, 
//wieczorem, złoty medaljon, czarno-emaljo- 
wany; a 26 Stycznia wieczorem, kołnierzyk 
dziecinny popielaty, barankowy. Łaskawi 
znalazcy za odniesienie tych przedmiotów 
na nlicę Graniczną Aś 8, m. 7, otrzymują sto— 
sowną nagrodę.2209

Ijamka bez długu, ze świeżym i obfitym 
!tl pokarmem. Rybaki Aś 19.______ 2213
Efamka wiejska bez długu, u akuszerki.— 
Ir Ulica Złota Aś 13. 2197
garnka brunetka, młoda, bez długu, ze 
!f|świeżym i młodym pokarmem. Wspólna 3, 
u Resołowskich w suterynie. 2186

Gklepik jest do sprzedania w każdym cza- 
 sie przy ul. Krochmalnej pod Aś 37. 2178

Aklep wiktuałów jest do sprzedania zaboz- 
□een z powodu słabości. Tamka Aś 9. 2175

f/ powodu zmiany interesu, jest do odstą- 
/łpienia lokal, od 1 Kwietnia r. b. złożony 
z czterech pokojów, przedpokoju, kuchni i 
piwnicy, 2-e piętro, za rs. 300 rocznie. Ulica 
Świętojerska Aś 12a, mieszk. 22._____ 2069

Jest do wynajęcia każdego czasu, bez me­
bli duży pokój, z przedpokojem, z oddziel- 
nem wejściem. Nowy-Świat Aś 39, mieszka­

nia Aś 27. 2067


